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Treść 


W SPRAWIE LISTU BISKUPÓW 
DO MŁODZIEŻY. Słowiańska wystawa 
rolniczą W. KOŚCIŃSKI — Cel wy- 
stawy Ziem Odzyskanych. VASSOS 
GEORGION — Dlaczego osłatnio roz- 
lała sę w Grecji fa'a terroru faszy- 
stowskiego. M. KOWALSKA — Juna- 
cy S, P. przy pracy.4 


W NUMERZE WKŁADKA: 


Rozkaz personalny Min. Obrony 
Nar. o odznaczeniach za walkę 
zbrojną z Niemcami, 


Cena 10 zł 
„TRZEBA Z ŻYWYMI NAPRZÓD IŚĆ...* 


KONGRES i ZLOT MŁODZIEŻY POLSKIEJ 


WE WROCŁAWIU — STOLICY ZIEM | łane zostaną w dniach 23 i 30 maja, 


Przedstawiciel sekcji prasowej Central. 
nego Komitetu Jedności Młodzieży zwró- 
çit się do kierownika wydziału organiza- 


cyjnego CKJM, kol, Władysława Góral- 


skiego z prośbą o informacje o pradach 
Komitetów" Jedności Młodzieży. 
` Poniżej podajemy treść rozmowy. 


— Jak przebiega bkcja powołania 
Komitetów Jedności Młodzieży na 
wszystkich szczeblach, na terenie ca« 
lego kraju? 

Wojewddzkie Komitety Jedności Mlo. 
dzieży zostały wybrane we wszystkich wo- 
jewództwach jeszcze przed 1 maja. W tym 
terminie ukonstytuowały się również Pre- 
zydia Komitetów oraz przy każdym z Ko- 
mitetów powołano wydziały: organizacyj- 
ne, oświatowo-szkoleniowe, propagando- 


we. 


ZACHODNICH ODBĘDZIE SIĘ 19, 20 
i 21 LIPCA — KONGRES JEDNOŚCI 
MŁODZIEŻY POLSKIEJ. 22 LIPCA — 
ZLOT MŁODZIEŻY POLSKI LUDOWEJ. 


` Zgodnie z regulaminem i planem akcji 
jednoczenia — maj jest miesiącem powo- 
ływanią Powiatowych Komitetów Jedności 
Młodzieży. Akcja ta na terenie całego kra- 
ju przebiega zadawalająco i zgodnie z pla- 
nem. Wypadki nieukonstytuowania się Po- 
wiatowych Komitetów Jedności zdarzają 
się co prawda, są jednak bardzo rzadkie. 
Na terenie całego kraju powstać ma 321 
powiatowych, dzielnicowych i miejskich 
Komitetów Jedności Młodzieży. Do dnia 
dzisiejszego powstało już 279 takich ko- 


mitetów — pozostałe 42 komitety powo- 


Ogólny widok Pragi (widoczny Hradczyn i jeden z 9 mostów 
na Weltawie), w której obecnie odbywa się Słowiańska Wystawa? 
Wystawa. Rolnicza (Patrz ark. str. 5) 


stwierdzić więc można, że akcja powoły= 
wania Powiatowych Komitetów Jedności 
Młodzieży zostanie zgodnie z planem za- 
kończona przed 1 czerwca. > 

W związku z powołaniem Powiatowych 


__| Komitetów Jedności Młodzieży należałoby 


zwrócić uwagę na masowy napływ do tych 
komitetów aktywnego elementu z wszyst- 
kich czterech ideowo-wychowawczych o:= 
ganizacji Młodzieżowych. Według posia- 
danych przez nas danych w 240 powsta- 
łych komitetów zasiada 2575 członków 
z wszystkich czterech organizacji razem 
wziętych. > 

Miara aktywności Komitetów i jedno- 
cześnie sprawdzianem dojrzewania idei 
jedności w najszerszych masach młodzie- 
ży jest frekwencja na zebraniach, na któ- 
rych wybiera się Powiatowe Komitety Jed- 
ności Młodzieży. 

Według danych z calego kraju prze- 
ciętna frekwencja na tych zebraniach wa- 
ha się w granicach od'40 do 120 obec- 
nych. W ramach województw szczególnie 
wyróżnia się województwo gdańskie (glo- 
balna ilość uczestników odbytych TI kon- 
ferencji — 1606 osób), szczecińskie (23* 
konferencje — około 2000 uczestników) 
i poznańskie (27 konferencji — 1876 
uczestników. 

Wszystkie powołane Powiatowe Komi- 
tety Jedności Młodzieży w chwili obecnej 
działają, W toku powoływania są gminne, 
fabryczne i szkolne Kómitety Jedności 
Młodzieży (przykładowo: w woj. pomor- 
skim zaplanowano 81 takich komitetów, 
powołano już 27; w woj. warszawskim po- , 
wołano ich już 35). i 


— Jakie są dotychczasowe prace 
ʻi osiągnięcia Wojewódzkich i Powia- 
towych Komitetów Jedności Młodzie- 
zy? 

— Jedna z wielkich akcji Komitetów 
Jedności było częściowe przygotowanie 
udziału młodzieży w obchodach pierwszo- 
majowego Święta Pracy i całkowicie już 
wspólne w ramach czterech organizacji 
przygotowanie masowego. udziału mło- 
dzieży w obchodach Święta Ludowego. 
Szczególnie imponująco liczbowo i orga- 
nizacyjnie wypadł udział młodzieży w ob- 


(Dok, na str. 2) 
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(Dalszy ciąg ze str. 1) 


chodach Święta Ludowego w Warszawie, 
Zamościu i Kielcach. —, 

Prawie na wszystkich szczeblach Komi- 
tetów Jedności Młodzieży, szczególnie zaś 
w obrębie powiatu i gminy organizowane 
są zespoly dyskusyjne dla dokładnego 
omówienia zagadnień, związanych z orga- 
niczną jednością młodzieży polskiej. — 
Szczególnie żywa aktywność tych zespo- 
łów dyskusyjnych daje się zaobserwować 
przede wszystkim w. woj. krakowskim, 
warszawskim, rzeszowskim i wrocławskim. 

Szereg województw planuje masowe 
wiece i zebrania informacyjne dla zaznajo- 
mienia z idea jedności tych, do których 


idea ta z takich czy innych powodów jesz- - 


cze nie dotarła (w woj. pomorskim np. 
planowne jest 210 otwartych zebrań i ma- 
sówek). / 
W toku licznych dyskusji nad zagadnie- 
niem jedności daje się wyraźnie zauwa- 
żyć, że góruje na ogół cheć obmyślenia 
i wyjaśnienia charakteru i zadań mającej 
powstać zjednoczonej organizacji młodzie- 
żowej nad chęcią dyskutowania o charak- 
terze, czy też celowości samej jedności 
organicznej. 
_ Prowadzone są obecnie wewnętrzno-or- 
ganizacyjne prace przygotowawcze _do 
zjednoczenią organizacji młodzieżowych, 
„jak: wspólne spisy kól, przygotowawcza 
akcja zcalania pomieszczeń organizacyj- 
nych itp. r 
Charakterystycznym jest, że szereg Wo- 
jewódzkich Komitetów Jedności na bazie 
entuzjazmu szerokich rzesz młodzieży pla- 
nuje duży rozrost organizacyjny zjedno- 
czonej organizacji, czego wyrazem są po- 
wstające coraz liczniej nowe kola wszyst- 
kich czterech organizacji, jak to daje się 
zauważyć np. w woj. warszawskim. 
Istnieją podstawy do przypuszczeń, że 
stan liczbowy członków zjednoczonej or- 
ganizacji młodzieży znacznie przewyższa 
globalną iłość członków wszystkich czte- 
rech ideowo-wychowawczych organizacji 
młodzieżowych obecnie istniejących. 
„| — W jakim stadium sa przygotowania 
do  Zjednoczeniowego Kongresu Mio- 
dzieży? 
` — Centralny. Komitet. Jedności Młodzie. 
ży zatwierdził już termin i miejsce odby- 
cia się Zjednoczeniowego Kongresu Mlo- 
dzieży. Kongres Jedności Młodzieży Pol- 
skiej odbędzie się w dniach 19, 20 +21 lip- 
ca br. we Wrocławiu. 
Obecnie wszystkie organizacje przygo- 
towują się do wyborów delegatów na Kon- 
gres Jedności. Centralny Komitet Jedności 


Młodzieży zatwierdził już regulamin wy-. 


borczy. 

Regulamin ten przwiduje,. że udział 
na Kongresie Jedności Młodzieży Polskiej 
weźmie około TOQO delegatów, reprezen- 
tujacym młodzież całego kraju, a wybra- 
nych na wspólnych okręgowych konferen. 
ciach wyborczych (przewiduje się powsta- 
nie około 100 okręgów wyborczych, od 
2 — do 4 powiatów w okręgu, zależnie od 
stopnia rozrostu organizacji młodzieżo- 
wych). W Kongresie Jedności wezma rów- 
nież udział przedstawiciele władz naczel. 
nych ZWM, ZMW RP „Wici“, OMTUR 
i ZMD, wchodzący w skład Centralnego 
Komitetu Jedności Młodzieży. 

W okręgowych konferencjach wybor- 
czych wezmą udział członkowie Powiato- 
wych Komitetów Jedności Młodzieży, oraz 


przedstawiciele kół terenowych wszystkich 
organizacji. 

W związku z akcją wybo SB AP: 
na Kongres w dniu 20 maja odbyła się od- 
prawa kierowników organizacyjnych Wo- 
jewódzkich Komitetów Jedności Młodzie- 
ży, gdzie otrzymali oni szczegółowe in- 
strukcje ð przygotowaniu okręgowych 
konferencji wyborczych. 

W dniu 4 czerwca odbędzie się odpra- 
wa okręgowych pełnomocników wybor- 
czych. j 

W Konferencji Jedności Młodzieży Pol. 
skiej przewidywany jest udział gości za- 


M > 
E 


ranicznych. W związku z Kongresem 
edności edbędzie się w dniu 22 lipca 
wielki Zlot Młodzieży Polski Ludowej we 
Wroclawiu. >> 
W ostatnich dniach Centralny Komitet 
Jedności Młodzieży powołał Biuro Kon- 
gresu Jedności i Komendę Zlotu. 

Usilna praca nad ostatecznym, orga. 


nicznym zjednoczeniem młodzieży polskiej 


jest w pełnym toku. 
Rozmowę przeprowadził 


Lech Pijanowski 


Regulamin Komitetów Jedności Młodzieży 


W odpowiedzi na liczne prośby i zd- 
pytania z ierenu podajemy pełny tekst 
Regulaminu Komitetów Jedności Mło: 
dzieży, uchwalonego na wspólnym. ze- 
braniu władz naczelnych ZWM, OM TUR, 
rs RP „Wici” i ZMD w dniu 16 kwiet- 
nia br. - 


I. ZADANIA 


Do zadań Komitetów Jedności Młodzieży należy 
przede wszystkim stworzenie atmosfery zbliżającej 
i łączącej szeregi młodzieży zorganizowanej, by tą 
drogą osiągnąć zjednoczenie całej młodzieży pol- 
skiej. e, 

Do szczególnych zadań Komitetów Jedności nale- 
ży: pogłębienie współpracy międzyorganizacyjnej, 
rozszerzenie platformy współdziałania na wszyst- 
kich szczeblach organizacyjnych, a specjalnie w do- 
łowych „komórkach jakimi są koła wymienionych 
wyżej organizacji; rozpracowanie metod przyśpie- 
szających ideologiczne i organizacyjne dojrzewanie 


w masach członkowskich procesu jedności; przygo- > 


towanie Kongresu Zjednoczeniowego Organizacji 
Młodzieżowych; rozpracowanie miejscowych pla- 
nów zjednóczenia, zgodnych z wytycznymi Central- 
fiego Komitetu Jedności Młodzieży oraz nadzór nad 
pracami Komitetów Jedności niższych szczebli, 


IL ZASADY POWOŁYWANIA 


Komitety Jedności Młodzieży powołuje się w 
następujący sposób: - 

Centralny Komitet Jedności Młodzieży — na 
wspólnym posiedzeniu Zarządu Głównego ZWM, 
Rady Naczelnej OM TUR, Zarządu Głównego ZMW 
RP „Wici“ i Rady Związkowej ZMD. 

Wojewódzkie Komitety Jedności Młodzieży na 
wspólnych posiedzeniach władz wojewódzkich 
ZWM, OMTUR, ZMW „Wici“ į ZMD, udziałem 
przedstawicieli wszystkich powiatów. 

*Powiatowe Komitety Jedności Młodzieży — na 
wspólnych posiedzeniach władz powiatowych ZMW 
„Wief”, ZWM, OMTUR i ZMD z udziałem przed- 
stawicieli kół; 

. Miejscowe Komitety Jedności Młodzieży — na 
wspólnych posiedzeniach Zarządów Gminnych kół 
wiejskich, fabrycznych i szkolnych 

Komitety niższego stopnia są zatwierdzane przez 
Komitety wyższego stopnia. 


HI. STRUKTURA 


W skład Komitetów Jedności Młodzieży na 
wszystkich szczeblach wchodzą członkowie OM- 
TUR, ZWM, ZMW „Wici” i ZMD. 

Skład ilościowy Komitetów Jedności Młodzieży 
jest następujący: CKJM — 21 osób, WKJM — 15— 
17 osób, PKJM — 9 — 11 osób, MKJM — 5 — 7 
osób. = 

Skład Komitetu Jedności Młodzieży winien odpo- 
wiadać aktywności organizacji i stosunkowi sił w 
terenie, 

Przed zebraniami, wybieramy Komitety Jedno- 
ści Młodzieży skład ich winien być uzgodniony na 


` wydawniczy, zagraniczny, 


Komisjach Współpracy Organizacji Młodzieżo- 
wych — uzgodnienie składu winno się odbywać w 
atmosierze jedności i nigdy nie może doprowadzić 
do zatargów; podważających idee jedności, W razie 
niemożności uzgodnienia składu KJM lub nieza- 
twierdzenia KJM przez Komitet Jedności wyższego 
szczebla, Komitet Jedności wyższego szczebla dele= 
guje komisję dla rozpatrywania sprawy na miej- 
scu. Komisja zdaje sprawozdanie Komitetowi Jed 
ności wyższego szczebla, którego decyzja jest osta- 
teczna. ; : 

` Komitety Jedności Młodzieży na' wszystkich 
szczeblach wyłaniają. - 

Prezydia KJM w składzie — przewodniczący, 
wice-przewodniczący, sekretarz i członkowie Pre- 
zydium. Prezydia kierują pracą Komitetów. 

Skład ilościowy Prezydiów KJM jest następują- 
cy: CKJM — 7 osób, WKJM — 5—7 osób, PKJM— 
3—5 osób. . 

Przewodniczący, wice-przewodniczący i sekretarz 
KIM są wybierani na okres jednego miesiąca. Jest 
możliwy ich powtórny wybór 

Komitety Jedności Młodzieży dla 
swych żadań powołują wydziały: 


» 


wykonania 


Na szczeblu centralnym — przy CKJM: organi- 
zacyjny, oświatowo - szkoleniowy propagandowo- 
finansowo-gospodarczy, 
Komitet Budowy Centralnego Domu Młodzieży, Ko- ` 
mitet Pomocy Młodzieży Demokratyczrtej walczącej 


© wolność i demokrację oraz w odpowiednim cza- 


sie — Biuro Kongresu Zjednoczeniowego Organiza- 
cji Młodzieżowych. ; 
Na szczeblu wojewódzkim — przy WKJM: orga- 
nizacyjny, oświatowo-szkoleniowy i propagandowy. 
Na szczeblu powiatowym — referaty przy PKJM 
(w miarę potrzeby; organizacyjny i oświatowo-pro= 
pagandowy, 


I, KOMPETENCJE 


Uchwały Komitetów Jedności Młodzieży w spra- 
wach, określonych w części I Regulaminu, są obo- 
wiązujące dla wszystkich organizacji, uczestniczą” 
cych w KJM. > 
~ Sprawy wewnętrzno-organizacyjne załatwiają or- 
ganizacje we własnym zakresie. = 

Uchwały Komitetów Jednośc: Młodzieży, które 
winny być wynikiem uzgodnienia stanowisk, zapa- 
dają większością głosów W wypadku zasadniczej 
niezgodności poglądów KJM może się zwrócić do 
KJM wyższego szczebla, którego decyzja jest osta- 
teczna. 

W sprawach zasadniczych o znaczeniu ogólnym 
obowiązują uchwały Centralnego Komitetu Jedno- 
ści Młodzieży. Terenowe Komitety mają autonomię 
w sprawach lokalnych 

Komitety Jedności Młodzieży przejmują działal- 
ność Komisji Współpracy Organizacji Młodzieżo» 
wych oraz koordynują prace poszczególnych orga* 
nizacji w zakresie prac długofalowych jak: wcza= 
sy, szkolenie, akcja współpracy ze „Służbą Polsce", 
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Kolega józef Niećko 
Prezes Honorowy ZMW RP „Wici“ 
członkiem Rady Państwa 


Dnia 19 bm. Rada Państwa, obradująca 
pod przewodnictwem Prezydenta Rze- 
czypospolitej, jednomyślnie uchwaliła 
zwrócić się do Sejmu Ustawodawczego 
z następującym wnioskiem: 

s - 

„Na podstawie art, 15 Ustawy Konstytu= 
eyjnej z dnia 19 lutego 1947 r. o ustroju i za- 
kresie działania najwyższych organów Rze- 
czypospolitej Polskiej — Rada Państwa je- 
dnomyślnie wnosi: Sejm Ustawodawczy raczy, 
uzupełnić skład Rady Państwa przez powoła- 
nie na jej członka Obywatela Józefa Niećkę, 


Prezydent Rzeczypospolitej 
-Przewodniczący Rady Państwa 
(—) BOLESŁAW: BIERUT 


Dnia 21 maja 19468 r. Sejm w zarządzo- 
nym przez Marszałka głosowaniu nad 
powyższym wnioskiem opowiedział się 
jednomyślnie za przyjęciem Obywatela 
Józefa Niećki w skład Rady Państwa. 


+ 


W ustroju naszego państwa Rada Pań- 
stwa jest instytucją nową. Wprowadzona 
została Ustawą Konstytucyjną z dnia 
-19.2.1947 r. jako-organ Rzeczypospolitej 
w zakresie władzy wykonawczej. Prze- 
wodniczącym R. P. jest Prezydent Rze- 
'czypospolitej. Do Rady wchodzą, jako 
członkowie: Marszałek i Wicemarszałko- 


wie Sejmu oraz Prezes Najwyższej Izby - 


Kontroli. Skład R. P. może być powię- 
kszony jeszcze o 3 członków (najwyżej 
9 osób w czasie pokoju). — W czasie woj- 
ny Rada może być powiększona przede 


wszystkim o Naczelnego Dowódcę W. P. . 


Kompetencje R. P. obejmują głównie 
„następujące dziedziny: 
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W sprawie listu biskupów do młodzieży 


W niedzielę 23 maja br. z wszystkich ambon 
kościelnych odczytano „list pasterski kardyna- 
łów, arcybiskupów i biskupów polskich do ka- 
tolickiej młodzieży polskiej”, podpisany przez 
24 najwyższych przedstawicieli hierarchij ko- 
ścielnej w Połśte. 

List episkopatu polskiego do młodzieży sta- 
nowi pierwszy tego rodzaju dokument, ogło- 
szony po wjnie — po latach zbrodniczej okupa- 
cji hitlerowskiej, po latach bohaterskiej walki 
młodzieży polskiej z najeźdźcą niemieckim. List 
został ogłoszony po czterech latach * naszego 
niepodległego bytu, wielkiej przebudowy spo- 
łecznej, dokonanej w Polsce, zagospodarowa- 
nia i pełnego włączenia do organizmu narodo- 
wego Ziem Odzyskanych, wielkich politycznych, 
gospodarczych i kulturalnych osiągnięć narodu 


polskiego, wielkich zdobyczy młodzieży pol- k 


skiej. 
Bezpośrednio — poprzedziły ogłoszenie listu 


episkopatu polskiego doniosłe dlą narodu i mło- 


dzieży polskiej wydarzenia. 

Dnia 1 marca br, papież Pius XII wystosował 
list do kardynałów niemieckich, w którym wzy- 
wa o muszczenie w niepamięć niedawnych 
zbrodni niemieckich j otwarcie domaga się przy. 


wrócenia Niemcom „ich ojczyzny” — polskich 


Ziem Zachodnich i usunięcia stamtąd Polaków. 
Listem swym papież Pius' XII włączył się zde- 
cydowanie do prowadzonej przez Niemców- 
AE eiw, przez Marshalla, Bevina į innych 
imperialistycznych opiekónów Niemiec kampa- 
nii antypolskiej, której głównym celem jest 
rozpalenie nastrojów szowinistycznych iod- 
wetowych wśród narodu niemieckiego, jest zy- 
skanie sobie poklasku wśród pohitlerowskiej 
klienteli w tym narodzie. 

Odpowiedzią na te zakusy imperialistyczne, 
niebywałą dotąd demonstracją jedności narodu 


polskiego — na straży granic nad Odrą i Nysą 
Łużycką, w pokojowym budownictwie Polski 
Ludowej — były tegoroczne demonstracje 
Pierwszego Mają i Święta Ludowego, 

Takich demonstracji Polska jeszcze nie wis 
działa. W obchodach pierwszomajowych, węe 
dług dokładnych obliczeń, , wzięło udział w ca 
łym kraju około-6 milionów obywateli, w tej 
liczbie ponad dwa miliony modzieży. Go czwar, 
ty mieszkaniec Polski — wliczając dzieci i stara 
ców — manifestował w dniu Pierwszego Maja 
br. pod znakiem jednoścj organicznej klasy ro« 
botniczej, pod znakiem jedności narodu. Licznie 
i zwarcie wystąpiła w pochodach  pierwszo« 
majowych zorganizowana j niezarganizowana 
młodzież polska. Uśmiechnięte twarze, splecioa 
ne ramiona, skandowany okrzyk „Jedność” E 
oto jak na oczach milionów obywateli młodzież 
polska powitałą przygotowujące się zjednoczes 
nie ruchu młodzieżowego w Polsce. - 
"Niezwykle liczny i czynny udział w pochos 
dach pierwszomajowych wzięła młodzież aka 
demicka i licealna, , i 

Podobna była masowość i nastrój obchodów 
tegorocznego Święta Ludowego, w którym pod 
znakiem jedności ruchu ludowego, pod znakiem 
sojuszu robotniczo - chłopskiego demonstrowało 
w całej Polsce blisko dwa i pół miliona chło- 
pów, w tej liczbie — ponad milion młodzieży 
wiejskiej, oraz liczne delegacje robotnicze. 

W dniu 1 maja na ulicach miast polskich wy- 
stąpiły pierwsze 22 brygady młodzieżowej 
„Służby Polsce" swą radosną, młodzieńczą po-< 
stawą z miejsca podbili serca ludności a ich 
pierwsze osiągnięcia w pracy i nauce świadczą 
dobitnie, jak bardzo potrzebną była młodzieży 
tego rodzaju organizacja, 


(Dokończenie na str. 4) 


a) samorządu terytorialnego 
b) ustawodawstwa dekretowego 
c) kontroli państwowej 


Poza tym Radzie Państwa przysługuje 
prawo: 


— inicjatywy ustawodawczej narówni 
z Sejmem i Rządem 


— decyzji w przedmiocie stanu wyjąt- 
kowego lub wojennego (na wnio- 
sek Rządu) 


— nadawania stopni generalskich w 
Wojsku Polskim (na wniosek Nacz. 
Dow.) 


'— powoływania (na wniosek Min. 
Sprawiedliwości) sędziów, pierw- 
szego prokuratora i prokuratora 
Najwyższego Trybunału Narodo- 
wego è 


— mianowania przewodniczącego i 
członków Komisji Specjalnej do 
walki z nadużyciami i szkodnic- 
twem gospodarczym. 

Kolega J. Niećko jeden z twórców na- 
szego Związku i długoletni jego: kiero- 
wnik, jest obecnie Prezesem honorowym 
Z. M.W. „Wici”, dlatego + my, »wiciarze, 
z radością witamy fakt powołania Kolegi 
Józefa Niećki na członka Rady Państwa. 


TT 


Święto Ludowe w Warszawie. Przed trybuną delia 
luje kapela ludowa ù kosynierzy. 


z Fe 
i 


cÀ wśród milionowych - rzesz 


Str, 


(Dokończenie ze str. 3) 

W pierwszych szeregach pochodów młodzie- 
żowych demonstrowało również 120 tysięcy 
młodych przodowników pracy — uczestników 
Młodzieżowego Wyścigu Pracy, którego V-ty 
etap rozpoczął się w maju. Osiągnięcia młodzie- 
ży biorącej udział w wyścigu pracy, wyraża- 
jące się w wydatnym podniesieniu kwalifika- 
cji zawodowych i zarobków, wpłynkły na po- 
tężny rozwój idei młodzieżowego współzawod- 
nictwa pracy — wyrazu płomiennego patrio- 
tyzmu polskiej młodzieży robotniczej. Przykad 
młodych robotników zapalił masy młodzieży 
wiejskiej w tegorocznych obchodach Święta 
Ludowego wystąpiły już liczne grupy przodow= 
mików pracy na roli, 

. Najważniejszą jednak przemianę w. ży- 
ciu młodzieży stanowi przygotowujące się zjed- 
noczenia polskiego ruchu młodzieżowego. Utwo, 
rzenie Centralnego Komitetu Jedności Młodzie- 
ży Polskiej oraz terenowych Komitetów Jedno- 
ścj zapowiedziany na 19—22 lipca Kongres Jed 


- mości Młodzieży Polskiej — wywołały olbrży- 


mią falę entuzjazmu nie tylko wśród młodzieży, 
zorganizowanej w demokratycznych organiza- 
«cjach ideowo . wychowawczych, ale także 
nięzorganizowanej 
miłodzieży robotniczej, wiejskiej, uczącej się. 
Takie wydarzenią i procesy w życiu narodu 
i życiu młodzieży pośrednio i bezpośrednio po- 
przedziły list pasterski kardynałów arcybisku- 
pów i biskupów. Odczuwa je namacalnie 
w swym życiu każda rodzina každy młody czło» 
wiek w Polsce. Napróżno jednak szukalibyśmy 
w liście - -pasterskim polskich dostojników ko- 
ścielnych do młodzieży katolickiej zajęcia stano» 


-wiska wobec tych spraw, O większości z nich — 


o sprawach najważniejszych często — nawet 
nie wspomniano w liście pasterskim. 

List biskupów do młodzieży to obszerny do- 
kument. Nie traktuje on bynajmniej tylko 
o. sprawach religijnych — wkracza w bardzo 
istotne zagadnienią życia świeckiego narodu 
i młodzieży. - Napróżno jednak szukalibyśmy 


w tym dokumencie słów uznania dla patrio- ` 
tyzmu młodzieży połskiej, w latach okupacji — — 


bohatersko walczącej z najeżdźcą niemieckim, 
a obecnie — nie mniej bohatersko odbudowują- 
cej swój kraj ze zniszczeń wojennych. Napróż- 
no szukalibyśmy zwrócenia uwagi na niebez- 
pieczeństwo odradzającego się faszyzmu nie- 
mieckiego, który tyle milionów młodych Pola- 
ków pozbawił rodziny, zdrowia, młodości. Na- 
próżno szukalibyśmy potępienia dla imperiali- 
zmu ameryakńskiego — głównego opiekuna te- 
go odradzającego się faszyzmu niemieckiego. 
Napróżno szukalibyśmy odgrodzenia się pol- 
skiego episkopatu od antypolskiego wystąpie- 
nia papieżą Piusa XIL 

Napróżno szukalibyśmy wogóle w liście pa- 


_sterskim biskupów wymienienia choćby raz je- 


den takich ałów jak „Niemcey”, „faszyzm”, jak 
„Ziemie Odzyskane”, „patriotyzm”, „Służba Pol. 
sce”, „jedność młodzieży”, Takich słów nie mą 
w obszernym, pierwszym po wojnie, liście epi- 
skopatu dła młodzieży. Na te tematy polscy do- 
stojniey kościelni nie mają nie do powiedzenia 
młodzieży polskiej. 

To milczenie jest podwójnie wymowne. Z jed. 
naj strony bowiem świadczy ono o tym, że pol- 
sey dostojnicy kościelni nie chcą odgrodzić się 
wl antypolskiego listu papieża Piusa XII, nie 
ehcą wypowiedzieć się w obronie granic za- 
enodnich Polski, nie chcą pozytywnie ustosun- 
kować się do wielkiej idei młodzieżowej Służ. 
ny Polsce, 

Z drugiej strony przemiłczenie w liście epi- 
skopału do młodzieży polskiej tematów najży- 
wotniejszych dla każdego Polaka, dla każdego 
chłopca, dziewczyny polskiej, świadczy o tym, 


POZZO TED 2AP "MEET YE 
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jak dalece oderwali się kardynałowie, arcybl- 
skupi i biskupi polscy od warikiego nurtu poal- 
skiego życia społecznego, od wielkich historycza. 
nych przemian które dokonywują w Polsce rę- 
kami milionowych mas narodu, w tej liczbie — 
rękami milionowych mas młodzieży polskiej. 
Nie dostrzegają dostejnicy kościelni w swym 
obszernym liście najgrożniejszego dla Polski 
niebezpieczeństwą — imperializmu niemieckię- 
go, Widzą natomiast inne „niebeęzpieczeństwo” — 
rzekome, wymyślone, niebezpieczeństwo mate- 


rializmu. Uchronieniu dusz młodzieży polskiej. 
poświęcony. 


przed tym „niebezpieczeństwem” 
jest cały list pasterski biskupów polskich. 

Nie jest zadaniem tego artykułu obrona świa, 
topoglądu  materialistycznego 
polskich dostojników kościelnych. Nie pierwszy 


to į chyba nie ostatni atak rzeczników ginące: 


go świata krzywdy i ucisku na ideologię rodzą- 
cego się nowego świata sprawiedliwości spo- 
łecznej. Materializm sam się broni przeciw tym 
licznym atakom — broni się przede wszyst- 
kim — zwycięską proktyką. budowania nowego 
życia. 

60 lat temu — w wydaźej w r. 1888 książce 
„Ludwik Feuerbach i zmierzch klasycznej filo- 
zofii niemieckiej” — jeden z genialnych twór- 
ców nauki materializmu diałektycznego—Fryde. 
ryk Engels, opisał, w jaki sposób niemiecki fili. 
ster (kotun) zniesławia materializm, Engels 
pisze: 

„Filister rozumie przez materializm obżar- 
stwo, opilstwo, pożądliwość, chuć cielesną i py. 
szałkowatość, żądzę pieniądza, skąpstwo, chei. 
wość, pogoń za zyskiem j szwindle giełdoffe, 
słowem wszystkie te plugawe grzechy, którym 
sam po cichu hołduje. Przez idealizm zaś rozu- 
mie on wiarę w cnotę, powszechną miłość 
bliźniego i w ogóle w „łepszy Świat”, które to 
rzeczy wystawia inym na pokaz, sam jednak 
wierzy w nie co najwyżej w chwilach, gdyż 
zdarzą się przeżywać bankructwo czy katzen- 
jamer, następujące z konieczności po jego na- 
łogowych  „materialistycznych nadużyciach" 
(Karol Marks, Dzieła wybrane, tom I, str, 451, 
wyd. „Książka”, 1947 r.). 

A jak „przedstawiają? materializm biskupi 
polscy w swym liście pasterskim? 

„Materializm nie uznaje ani przykazań Bo- 
żych, ani wiecznych praw moralnych, ani etyki 
chrześcijańskiej, ani wególe stałej normy mo- 
ralnej. Wyznaje kult doczesności, zmysłowe uży- 
wanie” walkę o warunki bytu, nienawiść”, 

_ Zbieżność między ujmowaniem materializ- 
mu przez niemieckich kołtunów w r. 1888 i 
przez polskich dostojników kościelnych w roku 
1948, jest wręcz niepokojąca. 

Oczywiście, o „przedstawionym'* w ten 
sposób materialiźmie można pisać co atrament 
ną pióro przyniesie i biskupi polscy nie żałują 
sobie, poświęciwszy mu — jako „wyziewówi 
piekła” — cały elaborat. i 

Tyle, że to, co jest dobre dla kotuna nie- 
mieckiego, nie zawsze jest dobre dla współ- 
czesnej młodzieży polskiej, Autorzy listu pa- 
sterskiego są widocnie bardzo kiepskiego mnie- 
mania o poziomie umysłowym naszej młodzie- 
ży, widać bardzo, ją sobie lekceważą, Skoro s2- 
dzą że przekonają ją o „zbrodniczości” mate- 
rializmu argumentami, zapożyczonymi od-_fili- 
strów, że wystarczy postraszyć młodzież polską 
piekłem, aby przestała uczyć się naukowego 
myślenia o świecie, 


Walny Zjazd »Wici« 


przed atakiem 


Nr 22 


Charakterystyczne, że biskupi w, swym wys 
liczeniu  „grzechów” materializmu jednym 
tchem wymieniają „zmysłowe używanie” 3 
„walkę o warunki bytu". Walka klasy robots 
niczej i mas ludowych o łepsze warunki byiu 
— zarówno materialnego, jak i duchowego — 
Wla cziowieka pracy, wałka przeciw wyzysko-= 
wi człowieka przez czlowieka, rzeczywiście 
prowadzona przez ludzi o światopoglądzie mā- 
terialistycznym. To dła polskich dostojników 
kościelnych taki sam grzech, jak podrzucony 
przez niemieckich kołtunów zarzut „zmysłowe 
go używania” (czytaj: rozpusty). 

To potępieni» walki o poprawę warunków 
bytu mas pracujących znajduje jeszcze dobit- 


niejszy wyraz w innym fragmencie listu, gdzie 


biskupi ironizują na temat tego, że „gówna 
cnotą nowego człoweka ma być rekordowa 
wydajńość pracy”. Walka o zwiększoną Wwy- 


'dajność pracy—bynajmniej nie kosztem zwięk< 


szonego wysiłku fizycznego, ale drogą ulepsze- 
nia organizacji pracy, drogą podniesienia kwa- 
lifikaeji robotnika — jest w ustroju demokra- 
cji ludowej najważniejszą dźwignią poprawy 


warunków byłu człowieka pracy. Nie też dziw- 


nego, żę potępiając w ogóle walkę o poprawę 
tych warunków, biskupi potępiejaą 
walkę o zwiększenie wydajnóści pracy. 

Tu należy zauważyć, że nie zawsze i nie 
wszyscy z podpisanych pod listem pasterskim 


- 24-ch polskich dostojników kościelnych wypo- 


wiadali się przeciw zwiększonemu wysiłkowi 
w pracy. Dwaj spośród podpisanych bisku- 
pów: biskup Jan Lorek z Sandomierza i biskup 
Czesław Kaczmarek z Kiele, znani są ze swych 
wypowiedzi, wzywających w latach okupacji 
młodzież polską do dobrowolnego wyjazdu na 
roboty do Niemiec, Oczywiście tym, którzy zas 
chęcali młodzież polską do pracy na rzecz Hit. 


lera, trudno jest: zachęcać ją do pracy dla do- - 


bra Polski Ludowej. 7 
Dobrze rozumiemy, dlaczego właśnie teraz 


biskupi ogłosili swój list do młodzićży, Przez 


cały kraj — przez wszystkie miasta; miastecz« 


ka i wsie — przechodzi potężny front jedno- 


cącej się modzieży polskiej. W ezwartą rocz- 
nicę Manifestu P. K. W. N. odbędzie się we 
Wrocawiu — stolicy polskich Ziem Zachodnich 
— kongres zjednioczeniowy demokratycznych 
organizacji młodzieżowych, połączony z wiel- 
kim. ogólnopelskim zlotem młodzieży. Ta bu- 
dująca się jedność modzieży polskiej nie daje 
spać po nocach wszystkim wstecznym, wrogim 
Polsce Ludowej, siłom. Ta jedność przekre- 
śla nadzieje wstecznictwa na to, by utrzymać 
pod swymi wpływami poważną część młodzieży. 

W takiej sytuacji zrodził się „list pasterski 
kardynaów, arcybiskupów i biskupów polskich 
da katolickiej młodzieży polskiej”, mający za 
zadanie powstrzymać proces jednoczenia się 
młodzieży polskiej j odwrócić jej uwagę od an- 
typolskiej, prohitlerowskiej polityki Watykanu, 

"„Daremne żale, próżny trud, bezmyślne zło- 
rzeczenia”* — nie uda się! 

W sprawy wiary mie wchodzimy — duszpa- 
sterze mają dobre prawo zwracać się w tych 
sprawach do wiernych. List polskich dostoj« 
ników kościelnych do młodzieży jest jednak 
dokumentem świeckim, Więcej: 
ważne nadużycie przez hierarchię kościelną w 
Polsce wierzeń religijnych społeczeństwa i 
młodzieży dłą wstecznych, antyludowych celów, 


W dniu 20 i 21 czerwca b. r 
odbędzie się w Warszawie 
Walny Zjazd F elegatów ZMW RP 
« »Wicic 


również 


stanowi po- - 


Str. 5 


Słowiańska Wystawa Rolnicza 


23 maja skończyła się w Pradze Cze- 
skiej Słowiańska Wystawa Rolnicza, w 
której udział brały wszystkie państwa 
słowiańskie, j 

Wystawa ważna jest z trzech powodów: 
że stała się symbolem jedności Słowiań- 
szczyzny przeciwko wrogim siłom, że 
przedstawiła w skrócie dorobek wszy” 
stkich państw słowiańskich, że jest na- 
czelną imprezą roczniczy 100-lecia wio- 
sny Ludów oraz wydobycia się wsi cze- 
chosłowackiej spod władzy pańszczyzny. 

Zorganizowaniem wystaw zajeło się 
Ministerstwo Rolnictwa przy współudzia- 
le Centralnej Rady Rolników Czechosło- 
wackich oraz Zjednoczonego Związku 
Rolników Słowackich. Związki te są od- 
powiednikem naszego Związku Samopo- 
mocy Chłopskiej. 

Rozwój wsl czeskiej, uwidoczniony w 
wykresach i eksponatach, jest bardzo 
zbliżony do rozwoju naszej wsi polskiej. 
Po upadku władzy szlachty czeskiej, po 
zaniku kapitalizmu, wieś czeska weszła 
na drogę planowej gospodarki demokracji 
ludowej. Jej wysoki poziom kultury rol- 
nej wprawia w podziw i zachwyca. Nie 
złiczone wnóstwo maszyn rolniczych, tt- 
łatwiających pracę rolnikowi i hodowcy, 
podnoszących produkcję jakościowo i ilo- 
ściowo, nawet znawcom sprawia kłopot 


Rasowe bydło na wystawie 


w rozpoznawaniu przydatności, Ciekawy 
jest również ogromnie budynek gospo- 
darski z dwoma rodzajami dołów na ki- 
szonki, stajnią z nowoczesnymi żłobami 
—męechanicznymi poidłami, które urucho- 
mić może samo zwierzę przy naciśnięciu 
„pyskiem. 

Karmę dla bydła dostarczają mecha- 
niczne spitsty, a gnój wywożony zostaje 
metalowymi wagonikami biegnącymi po 
wiszących szynach do gnojowni na zew- 
.nątrz budynku. 

Polska ma na wystawie kilka powiło- 
nów. Celem naszych stoisk jest skiero- 
wanie uwagi zwiedzających na wdoby- 
wanie się kraju ze zniszczeń wojennych, 
na przebudówę ustroju rolnego, unowo- 
cześnienie wsi. Dlatego teź posłaliśmy do 
Pragi dużo map i plansz, dużo cyfr i wy- 
kresów. Ale nie same tylko plansze i wy- 
kresy wypełniają nasze pawilony, bo np. 
pwailon gospodarczy iłustruje naszą pro- 
dukcję roślinną i zwierzęcą, przemysł o0- 
party na produktach rolniczych, pracę 
przmysłu i techniki dla potrzeb wsi. Mo- 
dele Rożnowa i Żuław przedstawiają na- 
sze wysiłki w dziedzinie elektryfikacji 


melioracji. Bogato wyposażony jest rów- 
neż nasz pawilon poświęcony kulturze 
wsi polskiej, którego naczelnym zadaniem 
jest zilustrowanie przemian społecznych 
jakie zaszły w catym okresie walk chło- 


Zainteresowanie maszynami rolniczymi jest wielkie 


pa o ziemię i prawo obywatelskie. Zwią- 
zek Samopomocy Chłopskiej przedstawia 
spółdzielczość, ośrodki maszynowe i or= 
ganizację pomocy sąsiedzkiej. i 

Oprócz martwych przedmiotów i nie= 
ruchomych rysunków pojechały do Pra- 
gi Czeskiej na wystawę część żywa a= 
szego narodu — zespoły artystyczne z 
pieśnią, tańcem i muzyką ludową „Wese= 
le ludowe”, obraz sceniczny ze starosło= 
wiańskiego obrzędu sobótkowego „Ku- 
pała* i chóry męskie i żeńskie będą naj- 
lepszym dowodem, że nie tylko umiemy 
pracować, ale, że radośnie do tej pracy 
się zabieramy. Nie zostaliśmy w tyle i nie 
jesteśmy państwem biernym. Idziemy 
wciąż naprzód, w bratniej słowiańskiej 
rodzinie. pracujemy dla pokoju i buduje= 
my pokój 


cel Wystawy Ziem Odzyskanych 


' Trzy lata temu z prastarych Polskich 
Ziem po wielowiekowym  bezprawnym 
panowaniu uchodził przed. stalową Ścianą 
polskich i radzieckich bagnetów germań= 
ski najeźdzca, rozbity i pokonany, pozo- 
stawiając ża sobą zniszczone i Spustoszo- 
ne wsie, lasy i pola, kopalnie, huty i fa- 
Śryki „zerwane mosty, linie kolejowe, za- 
blokowane rzeki i porty i zaminowane 
tereny. 

Wraz z niemieckimi wojskami uchodzi- 
ła masowo napływowa ludność niemiec- 
ka. Pozostała polska ludność autochtonicz 
na, której wieki nacisku germańskiego 
nie zdołały wynarodowić. 

Dzień 9 maja, dzień zwycięstwa nad 
niemieckim faszyzmem hitlerowskim, 0- 
siągniętego w wyniku niemal sześciolet- 
niej krwawej bezpardonowej walki przy- 
wrócił na zawsze Polsce prastare ziemie 
nad Odrą, Nysą i Bałtykiem. Spustoszo- 
ne i zniszczone, -ale znów polskie po 
wszystkie czasy. Na ziemie te znów przy- 
szedł prawy gospodarz — Naród Polski. 
Zaludnienie i zagospodarowanie tych ziem 
miało charakter żywiołowy. Dziś, po 
trzech latach liczba polskiej ludności na 
Ziemiach Odzyskanych przekroczyła 


znów zadymiły ko- 
miny fabryczne, zakręciły się windy ko- 
leje. Znów wyszedł w pole rolnik, oraz 
i siewca; tym razem w polską ziemię, 


znacznie 5.000.000, 


polską ręką rzucając ziarno. Po trzech 


latach wytężonej pracy niemal całkowicle 
znikły ugory, uruchomióno życie £ospó- 
darcze, posuńięto daleko odbudowę we 
wszystkich kierunkach. Wytężona praca 
Polaków na Ziemiach Odzyskanych 
zwieksza dochód społeczny kraju. Przez 


Resztki gruzu znikają z ulic Wrocfowia 


Odrę płyną barki z polskim węglem 
Przez polskie porty na Pałtvku nha 
polskie towary na cały świat, przyczy« 
niając się do wzrostu dobrobytu całej 
ludzkości. 

Na Ziemiach Odzyskanych bujnie roz- 
kwitło polskie życie zbiorowe. W mia- 
stach i we wsiach powstały liczne orga- 
nizacje polityczne i społeczne. Urucho- 
miono wyższe uczelnie, szkoły, ośrodki 


zdrowia, szpitale i sanatoria, świetlice 


. boiska sportowe. 


Oto dorobek naszej trzyletniej pracy 
na Ziemiach Odzyskanych, oto wynik 
wkładu środków materialnych i pracy 
ludzkiej. Zadaniem Wystawy Ziem Od- 
zyskanych jest pokazanie swoim i obcyin 
tego dorobku: Pokazanie w formie po- 
wiązanej w logiczną całość, w formie 
plastycznej powszechnie zrozumiałej. 

To też wystawa Ziem Odzyskonych we 
Wrocławiu będzie ważnym wydarzeniem 
w życiu Narodu Polskiego, który tak 
wiele dał z siebie dla zagospodarowania 
Ziem Odzyskanych i połączenia ich z ma- 
cierzą po wszystkie czasy, 

Wikter Kościński 
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Targi Poznańskie 


> Tegoroczne międzynarodowe targi, bio- 
rao jako całość, były impreżą wyjątkowo 
„adaną. Monumentalność i wielość ekspona- 
tów zarówno krajowych jak i zagranicznych, 
pozostawia daleko w tyle analogiczne targi 
urządzane w ubiegłym roku w Gdańsku. 

Największe wrażenie na targach poznań- 
skich robią dwa pawilony: włókienniczy 
fimetalowy. Efektowny sposób wystawienia 
'owarów w pawilonie włókienniczym napa- 
Wa nas radością. Zdajemy sobie wszyscy 
wprawę w jak trudnych warunkach zaczy- 
nał robotnik włókienniczy swą pracę. Wie- 
my, jak poważne trudności miał przemysł 
tekstylny w zdobywaniu surowców i półfa- 
brykatów wysokiej jakości, Mimo tych 
wszystkich trudności wysokogatunkowe 
welny wystawione w Poznaniu nasuwają 
mam same jedno stwierdzenie: na odcinku 
tekstylnym wyszliśmy z okresu tandety i z 
dnia na dzień zwiększać będziemy produk- 
cję głównie pod wzgledem jakości. 

Przemysł metalowy — nie wchodząc 
w szczególiki — wystawił to co jest w tym 
przemyśle najcenniejsze, Wystawił to, co 
stanowi kręgosłup przemysłu metalowego. 
Wystawił własne, polskie obrabiarki. Obra- 
Diarki są to maszyny, bez których nie ma 
mowy o produkcji w przemyśle metalowym. 
Obrabiarka — jak wiemy — jest podstawą 
przemysłu metalowego. Obrabiarka jest 
kluczem, który otwiera najbardziej zabary- 
kadowane wąskie gardła w metalownictwie. 

Aczkolwiek rzuca się w oczy słabe wy- 
gładzenie naszych maszyn, i daleko im jesz- * 
cze do analogicznych eksponatów czeskich, 
holenderskich czy rosyjskich, tym niemniej 
dumni jesteśmy, że w tak stosunkowo krót- 
kim czasie po wojnie mamy własne obra- 
biarki i to w tak pokaźnych ilościach. 

Z pawilonów zagranicznych na czoło wy- 
bija się pawilon rosyjski, który uderza nas 
dość dużą ilością pokazanych maszyn naj- 
rozmaitszego typu. Z ciekawych, a intere- 
sujących przede wszystkim wieś maszyn, 
obok traktorów, siewników, kombajnów na 
plan pierwszy postawić trzeba maszynę do 
sadzenia kartofli. Jest to swego rodzaju 
oryginalna maszyna o prostej 'nieskompli-" 
kowanej budowie. Ciekawe byłoby wypró- 
bowanie jej pracy bezpośrednio na gruncie. - 
Widząc ja tylko na wystawie, możemy po- 
wiedzieć tyle, że napewno wymaga ziemi 
o wysokiej kulturze. Ta maszyna ze wzglę- 
du na zmniejszanie się z roku na rok ilości 
łudzi na wsi ma zapewnioną przyszłość. 


. Trudno byłoby w jednym artykule wy- ` 


czerpać wszystkie zagadnienia związane 
z targami. Po tych ogólnych uwagach chcie- 
łibyśmy słów parę poświęcić kilku zagad- 
nieniom - specjalnym. Pierwszym zagadnie- ` 
niem jest wystawa narzędzi rolniczych. 
Znowu uwaga optymistyczna: tak krótki 
okres czasu dzieli nas od wojny, a już tak 
poważna ilość narzędzi rolniczych stoi do 
dyspozycji rolnika. Są jednak i braki. Mło- 
carnie mają za słabą konstrukcję, kieraty 
należa już do przeszłości, siewniki w po- 
znańskim posiada niemal każdy chłop. 
IW narzędziach rolniczych wystawa nie po- 
kazała tendencji rozwojowych, za dużo 
drobnych, małych narzędzi, pozbawionych 
przyszłości, a za mało narzędzi, które mają 
wszelkie dane rozwoju na przyszłość. 

Po co komu potrzebne siewniki z sied- 
mioma redlicami? Razi poprostu oczy wi- 
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dza w zestawieniu z olbrzymim traktorem 
produkcji P. Z. Inż. „Ursus“. Więcej nale- 
zało by pokazać traktorów, więcej siewni- 
ków, młocarni z podwójnym czyszczeniem, 
tryjerów, a przede wszystkm motorów elek- 
trycznych — boć to jest dopiero postęp. 

Tego wszystkiego jednak na targach po- 
znańskich widzieliśmy w pawilonie rolni- 
czym polskim bardzo malo. 

Druga sprawa to artykuły eksportowe. 
„Spolem”* wprawdzie miało swoje hale, 
w których dział eksportowy był uwidocznio- 
ny, przedstawiał się on jednak bardzo ubo- 
go. Artykuły eksportowe rozlokowano po 
wszystkich pawilonach, a to wydaje mi się 
być błędem zasadniczym. Należało bowiem 
urządzić jeden pawilon eksportowy, gdzie 
by były zgromadzone nasze towary prze- 
znaczone na wywóz zagranicę. Należało 
pawilon eksportowy urządzić jak najbac- 
dziej pomysłowo i monumentalnie. Pawi. 
lon ten winien przykuwać oczy zarówno 
zwiedzających jak i zainteresowanych ajen- 
tów zagranicznych. 

Ciekawie zademonstrowała od strony 
handlowej swoje towary naprzykład Ho- 
landia. 
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Młodzież wsi we. 
Wspólzawodnictwo młodzieży wsi reali. 
zuje się. Oto szereg komunikatów z terenu. 


Województwo szczecińskie 


Młodzież w majątku Skarby - Marzyce 
zaorywuje dziennie po 4,5 ha. Wyróżniają 
się w pracy kol. kol. żak i Ciężki. 

+ ; 

Młodzież gromady Płońsko (gm. Brzesko, 
pow. Lipiany) wykonała 120 proc. planu 
likwidacji ugorów na ich terenie. Spośród 
całego zespołu wyróżnił się szczególnie 
w pracy.kol. Bryła. 


` Za przykłedem młodych poszli i starsi, 
Razem — mieszkańcy wsi Kościuszkowo, 
gm. Drasko zaorali 80 ha dawnych ugorów. 
-ża dostarczone do mleczarni mleko. 


We wsi Przybiehrów (pow. Kamień Po- 
morski) młodzież zaorała 160 ha ugorów. 
Kol, Juźnicki zaorał sam 15 ha. 


Współzawodnictwo pracy na wsi w woje- 
wództwie szczecińskim jest otaczane opieka 


„Wojewódzkiego Komitetu Współzawodnic- 


twa Pracy, w skład którego wchodza kol. 
kol. Piętkowski („Wici ), Czerkawski 
(ZWM), Mocarski (ZSCh), / oraz siedmiu 
przewodniczących -Zarządów Powiatowych 
kół zetwuemowych i wiciowych. 


Województwo kieleckie. 

Oprócz pracy na polu młodzież odbudo- 
wuje również szkoły, mosty i drogi. Oto do- 
noszą nam ze wsi Młyny gm. Szaniec pow. 
Busko, że w ramach współzawodnictwa 
22 - osobowy zespół wyremontował drogę 
i most we wsi. Oprócz tego w najblizszych 
dniach zorgejiizowana zostanie brygada dla 
tępienia chwastów. 

+ 


Również młodzież pow. Bielsk Podlaski 


zorganizowała poletka doświadczalne oraz 
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Ktokolwiek wszedł do pawilonu holen. 
derskiego ten odrazu widział, co Holandia 
ma na sprzedanie. Krzewy owocowe 
i ozdobne, warzywa, wyroby przemysłowe 
tak przykuwały oczy zwiedzającego, że nie 
mógł mieć na chwilę wątpliwości, czego 
naród holenderski chciał by się pozbyć. 
U nas natomiast ta tak ceniona na rynkach 
anglosaskich szynka w puszkach  ginęla 
gdzieś na półeczce w jakimś pawilonie. 

Jaja zostały pokazane bardzo prosto i nie- 
zachęcająco. Zioła w tak miniaturowych 
ilościach, że nie wiadomo było czy mamy, 
zamiar je sprzedawać, czy też wystawiliśmy, 
tak sobie. 

Słowem sumując to wszystko uważamy, 
iż poważnym błędem targów poznańskich 
był brak osobnego pawilonu eksportowego. 

I wreszcie trzecia uwaga końcowa. Targi 
poznańskie zwiedzało bardzo mało chłopów. 
Bylem na targach poznańskich w dzień 
świąteczny i chłopów widziałem bardzo 
niewielu. 

Taką. impreza jak targi międzynarodowe 
— w całości biorąc bardzo udane — winny 
być bardzo szeroko rozpropagowane na 
wsi. Polski chłop — gdyby masowo zwie- 
dził targi poznańskie, nabrał by jeszcze 
większej wiary i otuchy w lepsze jutro Pol- 
ski Ludowej. 


Wiktor Prandota 
+GQORRODOSPODCOC 


współzawodnictwie 


podjęla próbe oszczędnego przygotowania 
nawozu z wszelkiego. rodzaju odpadków 
w gospodarstwie. Młodzież pow. Bialostoc- 
kiego rozpoczęła wspólzawodnictwo pracy 
w dziedzinie kulturalnej, remontując świe- 
tlicę i prowadząc akcje odczytową. Konkurs 
czystości w obejściach gospodarskich pod- 
jeła młodzież pow. Ełk, Domy Ludowe 
i świetlice buduje młodzież pow. Olecko. 
Pracę przy naprawianiu dróg wiejskich pod- 
jela młodzież pow. Grajewo. 


Komunikat 
Wielu rolników nie odebrało dotych- 
czas otrąb na bony premiowe, wydane 


p. 


Jeśli od dnia 15 czerwca br. otręby nie 
zostaną pobrane, bony po tym terminie 
nie będą honorowane. 

Tam gdzie otrąb brak kierownicy mle-' 
czarń winni natychmiast zgłosić -zapo- 
trzehowanie do Okręgowego Oddziału 
Mlecz.-Jajczarskiego na ćałą ilość otrąb ` 
jaka potrzebna będzie do zaopatrzenia 
zgłaszających się z bonami dostawców. ` 

Zapotrzebowane otręby zostaną prze- 
słane koleją pod adresem podanym przez 
mleczarnię. 

Dotychczasowe punkty rozdziału mogą 
być wykorzystane dla dokonania przesy= 
łek tylko w tych wypadkach, gdy w po- 
rozumieniu z mleczarnią lub Okręgowym 
Oddziałem Mlecz.-Jajczarskim zgodzą się 
one otręby przyjąć i rozprowadzić w te- 
renie. k 

Akcja premiowania została bowiem 
przekazana z dniem. 1 maja br. Centrali 
Spółdzielni Mlecz.-Jaicz., której nie pod= 
legaią dotychczasowe punkty rozdziału 
otrąb. AZ, 
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KULTURA LUDOWA 


Na wstępie musimy umówić się, co 
znaczy słowo „ludowy“. Określenie to 
bowiem może być używane w pojęciu 
węższym i szerszym. W poięciu szef- 
szym przymiotnik „ludowy“ oznaczał 
warstwy stojące niżej w hierarchii spo- 
łecznej; warstwy ludowe to chłopi i ro- 
botnicy. Mówimy np. „ruchy ludowe“ 
i wtedy -rozumiemy ruchy robotnicze 
(socjalistyczne) i ruchy chłopskie. Kiedy 
indziej mówimy „ruch ludowy“ i rozu- 
miemy polityczny i gospodarczy ruch 
chłopski. 

W rozumowaniach naszych ograniczy- 
my się do kultury ludowej. tj. do tej kul- 
tury, którą żyje chłop polski w swojej ma- 
sie. Kulturę tę możemy nazwać kulturą 
chłopską, bo kultura, jak twierdzą uczeni, 
nie zna i nie posługuje się pismiem. 

Kulttra chłopska. tak jak i wszystkie 
kultury, przeobrażała się, zmieniała, jedne 
_ elementy zanikały a pojawiały się drugie. 
Duże szczególnie zmiany nastąpiły po u- 
właszczeniu chłopów, po zniesieniu zależ- 
ności prawnej i gospodarczej. Naturalnie, 
że zmiany kulturalne nie następują nagle. 
Z chwilą zniesienia poddaństwa chłopi nie 
przekształcili się, na to trzeba było parę 
dziesiątków lat. Szlachta, mając w swólm 
ręku dobra gospodarcze i władzę politycz- 
mą hamowała, a nawet wręcz uniemożli- 
Wiata, postęp kulturalny chłopa. 

Zmiany, jakie zaszły w Polsce Ludowej, 

umożliwiają pełny rozwój kulturalny war- 
stwy chłopskiej. Wymaga on jednak czytt- 
mej postawy samych chłopów. W dema- 
kratyżacji kultury inuszą wziąć udział 
wszyscy chłopi, a szczególnie cała mlo- 
dzież. Starsze pokolenie jest bardziej opor- 
ne na wszelkie przemiany, szczególnie te, 
które rujnują ustalony porządek, porządek, 
w którym się wychowali, wyrośli I uwa- 
żają go za najlepszy a nawet iedyfty, w 
którym można żyć. 
_ Kulturą chłopska nosi na sobie dziś 
jeszcze łatwo dostrzegalne piętno syste- 
mu pańszczyźnianego, Żyjąc przez długie 
wieki w poddaństwie, w całkowitej nie- 
woli, chłop nabrał cech jakich pan potrze- 
bował, Chłop uległy, nisko się kłaniający, 
mógł zasłużyć na pewne względy, a przy- 
- najmniej nie był tak dotkliwie karany, jak 
chłop hardy, pozwalający sobie na pewne 
uwagi wobec pana. Panem był nie tylko 
dziedzic. Do klasy panów należał w poię- 
ciu chłopa każdy, kto fizycznie nie praen- 
wał, kto miał białe ręce, kto odnosił się 
do chłopa z pogardą i z wyższością, W 
lekcji o kulturze inteligeneko - mieszczań- 
skiej pisaliśmy, że taki sam stosunek jaki 
miał dziedzie do poddanego, przyjął inte- 
ligent. 3 

Chłop uważał siedzącego za biurkiem” 
urzędnika za pana, wobec którego winien 
zachowywać się tak, jak do pana na fôl- 
watku. Dzisiaj jeszcze widzimy jak chłopi 


czują się nieswojo i obco we wszelkich 
biurach i urzędach. [m biuro jest bardziej 
elegancko urządzone, tym zakłopotanie 
chłopa jest większe, tym bardziej ukłony 
są niskie. Jest to niewątpliwie pozostałość 
z czasów, kiedy chłop wchodząc na pań- 
skie pokoje kłaniał się do ziemi wszyst- 
kim. Każdy kto nie pracuje fizycznie, kto 
jest urzędnikiem, byle biuralistą, gryzi- 
piórkiem, nosi w sobie znamiona oań- 
skości. z 

Syn chłopski, który poszedł do gimna- 
zjum, kiedy wraca na wieś czuje, że jego 
koledzy, znajomi, a nawet rodzina usto- 
sunkowuje się do niego odmiennie niż do 


reszty rówieśników pozostających na wsi. 


Starzy gospodarze zaczynają mu mówić 
panie. Początkowo panie Franku, panie 
Tadku, a później to już tylko panie. A jego 
rówieśnikom jeszcze ręki nie podają, bo 
uważają ich za smarkaczy. Podczas wa- 
kacji taki gimnazjalista mimo, że w polu 


pracy co niemiara, siedzi w domu lub opa- | 


la się na słońcu. Praca fizyczna nie dla 
niego. Zdarza się nawet tak, że jeśli temu 
gimnazjaliście nie przewróciło się w gło- 
wie i nie może spokojnie patrzeć jak jego 
sterani rodzice harują, aby zapewnić mu 
warunki do nauki 1 idzie w pole na równi 
z rodziną, to nie jest to-mile widziane 
przez wieś. Sąsiedzi, nierzadko i rodzice 
gorszą siłę tym. Ten kto kieruje się na pa- 
na nie może pracować fizycznie, Nic dziw- 
nego, że syn chłopski wysferza się i przy- 
biera maniery pana. Tym bardziej, że w 
szkole między kolegami natrafla na sprzy- 
iającą wysferzaniu się atmosferę. 

Trzęba stwierdzić, że takie traktowanie 
chłopskiej młodzieży w powojennym okre- 
Bie nie jęst już powszechnę. Na jeden mo- 
ment wypada jeszcze zwrócić uwagę. 
książce J. Chałasińskiego „Młode pókóle- 
nie chłopów* umieszczonych jest kilka 
pamiętników inteligentów i półinteligen- 
tów, którzy skarżą się na zachowanie się 
gromady w stosunku do ich. Inteligent, 
który wrócił na wieś z tych czy innych 
powodów i zajal się gospodarką, nie zy- 
skuje szacunku, To taki ni ehłop, ni pan, 
„ħi pies ni wydra“. Kto wyszedł zë wsi 
może wrócić do niej tylko jako „pañ“, W 
przeciwnym wypadku narażony jest na 
kpiny bardzo nieraz złośliwe. 

Zasadniczym rysem kulury chłopskiej 
jest praca. O ile w kulturze szlacheckiej 
(rycerskiej i ziemiańskiej) a zarazem inte- 
ligeqcio-mieszczańskiej brak pracy był 
bardzo znamieńnym, otyle w kulturze 
chłopskiej jest odwrotnie. Nie iest to istot- 
nym, że eliłop pracuje, Chodzi w tym wy- 
padku 0 sosufiek do pracy. 

Widzimy, że szlachcie wyrzucony z fol- 
warku też imał się pracy. Pracę tę trakto- 
wał jednak jako zło konieczne, które zo- 
stało miu narzucote przez „niesprawiedli- 
wość dziejową, 


Na wsi człowiek usiłujący prowadzić 
„lekkie życie cieszy się jak najgorszą 0- 
pinią, Uważany jest za hańbę rodziny a 
nawet wsi. Ten zaś, co wyróżnia się pra- 
cowitością, znajduje poważanie i szacit- 
nek. Jest stawiany za wzór. Ilość wyko- 
szonej łąki, czy zboża, w ciągu dnia sta= 
nowi podstawę, którą się można szczy= 
cić. Pierwszeństwo w pracy daje pozycię 
> "Rasa z którą liczy się cała groma= 

a. 
Gospodarz posiadający większy ob< 
szar ziemi, o ile nie wkłada w nią nales 
żytej pracy i starania, w hierarhii wiej- 
skiej zawsze będzie stał niżej, od tego, 
kto na mniejszym kawałku osiągnie 
większy plon. Kontrast między kulturą 


szlachecką, gdzie pozycię społeczną da= - 


wało pijaństwo i burdy, a kulturą chłop= 
ską jest ogromny. 

Różnica ta między tymi kulturami ma 
zasadnicze znaczenie. Szlachcic nie mógł 


„żyć bez cudzej bezpłatnej pracy. 


Widzimy, że szlachta prowadząc próż= 
niacze życie degenerowała się; degene- 
racja ta całą wyrazistością wystąpiła 
wśród szlachty wyrzuconej z folwarku, 

Praca chłopska nie jest pracą wykal- 
kulowaną. Chłop pracuje nie patrząc na 
wynik. Jednakowo obrabia i sprzątą po- 
le w okresie pomyślnym jak i w okresie - 
złej koniunktury. Nie zdarza się, „żeby 
podczas kryzysu, nieopłacalności gospo- 
darki zaniedbał uprawę, Nie ma mowy © 
tym, aby pozostawić część pola odła- 
giem, bo praca nie jest opłacalna, Ziemia 
nie możę zostać nieuprawiona, Co by na 
to powiedziała wieś. Tu nasuwą się już 
inne zagadnienie. Llezenie się z opinią 
wsi, z opinią sąsiadów. Związanie z gra- 
madą, z sąsiadami jest dlą wsi b. eha» 
rakterystyczne, nie występuje w takim 
stopniu w żadnej grupie społecznej. Wieś 
stanowi dia siebie pewną zamkniętą câ- 
łość. n 
Gospodarz będący złym aaSMidea nie 
cieszy się dobrą opinią. Ten kto nie lubi 
pożycząć narzędzi, wyświadeżać różnych 
posług sąsiadom i såm ie korzysta z SĄ- 
siędzkiej pomocy, nie eieszy się dobrą 0- 
pinią, Nie jest dobrym sąsiadefn, mimo, 
że jego litweńtarz nie wyrządza szkód, 
Dążenie do wybicia się w gromadzie jest 
bardzo silne, a zerwanie więzów sąsiedz- 
kich jest bardzo trudne. . Komasacja wsi 
często tapotyka na poważne przeszkody, 
bo nikt nie chce iść na kolonie. Częste 
chłop, który wzbogacił się na emigracji 
wraca na swoją rodzinną wieś j tutaj sta- 
ra się o nabycie ziemi, mimo; że w if- 
nych okolicach mógłby nabyć ziemię na 
znacznie  dogodniejszych warunkach. 
Emigrant ma pełne zadowolenie, kiedy 
na tej wsi gdzie się urodził i wychował, 
a zajmował poślednie stanowisko w hie- 
rarchii społecznej, zdobywa przodownie- 
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two. Majątek ma znaczenie dlatego, że 
dzięki niemu można zdobyć przodownic- 
two w swojej grupie. Jest to bardzo cie- 
kawe zjawisko. Nie zdobywa się po to 
majątku, żeby bawić się, hulać, lecz po 
to, by dzięki niemu znaczyć. Nie znaczy 
to wcale, że ten to posiada majątek ma 
zapewnione pierwszeństwo. Tymbardziej 
o pierwszeństwie nie decyduje ilość 
mórg. Do tego trzeba mieć walory oso- 
biste, a więc trzeba się wyróżniać pra- 
cowitością i zmyślnością, być dobrym 
sąsiadem, umieć zabrać głos na zebra- 
niu, trzeba być poważnym człowiekiem. 
Wieś stanowi wspólnotę i intruzi, którzy 
się do niej wtrącają są niemile widziani. 
Solidarność gromady obowiązuje. każde- 
go. Chłopak, który przyjaźni się z „obcy- 
mi“, zaniedbując kolegów z własnej wsi, 
nie ma dobrej opinii. 

W razie sporu, czy nawet „bitki* na 
nie swoim terenie, wszystkich z jednej 
wsi obowiązuje solidarność „ten który by 
stanął przeciwko swoim ciężko by odpo- 
kutował za swój występek. 

Gdy chłopy z obcej wsi przychodzą, 
muszą mieć grupę kolegów miejscowych, 
którzyby się nimi zaopiekowali przynaj- 
mniej w początkowym okresie. Przycho- 
"dzenie obcych chłopców do dziewczyny 
z zamiarem małżeństwa uważane jest za 
naruszenie praw gromady. Szczególnie, 
gdy*chodzi o dziewczynę z ładną buzią no 
i naturalnie z morgami. I w tym wypadku 


obowiązuje Ścisła solidarność. Stawanie - 


po stronie obcych jest naruszeniem tej 
zasady. 

Pogrzęb, wesele, czy chrzciny, jest na 
wsi zjawiskiem społecznym. Absorbuje 
każdego. Ci nawet co nie są obecni na 
weselu interesują się nim, omawiają ga. 

Przy silnym zamykaniu się w obrębie 
jednej wsi powstają różnice między wsia- 
mi. W icednej zbiorowej gminie występu- 
ją wsie „lepsze“ i „gorsze“. Jedne należą 
do porządnych, drugie zaś uważane są za 
złodziejskie. Często wsie ze sobą grani- 
czące mają różne opinie. 
`- We wsi „złodziejskiej“ obowiązuja in- 
ne kryteria moralności. Jednostka ze 
„swoimi wadami i nawykami do zła nie 
musi się z tym mocno ukrywać, gdyż Są- 
siedzi tolerują te występki, jako zupełnie 
naturalne. Na jednej wsi skłonność do bi- 
jatyk, do operowania nożem, czy pałką 
uchodzi, nikt tym się specjalnie nie gor- 
„Szy. Omiast na wsiach „porzadniej- 
szych“, młodzieńca mającego skłonności 
do burd uważa się za nieporządnego i 
mówi się o nim, że powinien mieszkać 
właśnie na wsi złodziejskiej.. 

Ten izolacionizm poszczególnych wsi 
w ostatnich czasach przełamał się. W 
dużym stopniu jest to zasługą organizacji 
chłopskich, a w pierwszym przędzie or- 
ganizacij młodzieżowych. 

„Dużo pracy w tej dziedzinie zrobił 
Związek Młodzieży Wiejskiej „Wici“. 
Koła wiciowe w swym programie prac 
prawie zawsze zakładają, współpracę z 
kołami innych wsi. Spotkania i silne 
przeżycia na zjazdach, kursach i konfe- 
rencjach gminnych i powiatowych łączą 
młodzież chłopską niwelując granice po- 
jedyńczych wsi. Wspólnie urządzane itn- 
prezy jak: dożynki, zabawy, zaproszenia 
na przedstawienia teatralne, mają ogrom= 
ne znaczenie, Działalność organizacji 
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chłopskich (mówimy tylko o tych orga- 
nizacjach, które były naprawdę chłopski- 
mi, a nie o tych, co pozostawały. pod pa- 
tronatem kleru i innych wstecznych 
czynników) w ogromnym stopniu przy- 
czyniła się do zwalczania wpływów i na- 
leciałości pańszyczyźnianych. 

Stronnictwa chłopskie przez swą ak- 
cię uświadamiającą i polityczną wypro- 
wadziły wieś z okresu pańszczyźniane- 
go. Organizacje chłopskie nie miały ła- 
twego zadania. Chłopi z trudem przeko- 
nywali się do organizacji, niechętnie za- 
pisywali się na członków ulegając pod- 
szeptom dworu i kleru. Z drugiej strony 
samo rozrzucenie terytorialne chłopów, 
brak dużych skupisk, tak jak jest to w 
mieście, utrudnia działanie organizacyj- 
ne. A 
Oglądanie się na przywódców na pew- 
ne osobistości a nie na ideologię umożli- 
wiało zdrady. Jeśli jakiś przywódca ze- 
szedł z drogi chłopskiej ,to długo trwało 
nim chłopi poznali się na jego robocie. 
Takie postępowanie dowodzi, że chłopi z 
trudnością i bardzo powoli wyrabiali się 
ideologicznie i politycznie. Konserwatyzm 
chłopski, niedocenianie książki, czy ga- 
zety, jest dość powszechne wśród chło- 
pów. - 

Mówiąc o kulturze chłopskiej nie moż- 
na pominąć tak ważnej strony tej kultury 


jaką jest tradycjonalizm. Chłop jest głę- 


boko przywiązany do swego trybu życia, 
do techniki produkcji i wszelkie zmiany 
z trudem znajdują drogę do wsi. Często 
wprowadzenie najmiejszych inowacji na- 


potyka na poważne opory tylko dlatego, 


że dawniej tego nie było: „było dobrze“. 

„Jąkże często ojciec sprzeciwia się zało- 
żeniu poletka konkursowego i to bynaj- 
mniej nie ze względu na brak ziemi, lecz 
twierdzi, że są to nikomu nie potrzebne 
głupstwa. | 

W niektórych okolicach, zachowują 
dawne stroje mimo, że widzą ich niedo- 
godności, a nawet nieużyteczność w dzi- 
siejszych czasach. | 

Olbrzymią rolę w życiu odgrywa re- 
ligia i kościół. Przywiązanie do kościoła 
jest silne, a ruchy sekciarskie nie znajdu- 
ją dostępu. Jeśli w jakiejś okolicy znaj- 
dzie sobie posłuch „Kościół Narodowy“, 
babtyści, mariawici czy inni, to dzieje 
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się to na podłożu gospodarczym. Zdziere 
stwo proboszczów za różne posługi, jak 
chrzty, śluby, pogrzebysyskłania chłopów. 
do przyjęcia innego wyznania. Nie ma 
dociekań prawd wiary, dogmatów reli« 
gijnych. Tak np. jak wśród chłopów ro= 
syjskich. Milej są widziane te sekty, któ+ 
re w niedużym stopniu różnią się od re= 
ligii katolickiej. Odstępstwa nie są maso= 
we i trwają dość krótko. Większość 
„zbałamuconych* nawraca się w krót= 
kim czasie i to tym szybciej, im bardziej 
proboszczowie . katoliccy zagrożeni kon- 
kureńcją obniżdją opłatę za pósługi. Star- 
si mieszają naródowość z religią. Jedynie 
Polacy są prawdziwymi katolikami, 
Francuz, Niemiec nigdy nie może być do- 
brym. katolikiem w pojęciu naszych oj- 


ców. Podporządkowanie. się kościołowi 


i nawyki praktyk religijnych są tak sil- 
ne, że w wypadku przeniesienia, czy zu- 
pełnego zniesienia jakiegoś święta, chłopi 
wstrzymują się od pracy w dniu, który 
już przestał być Świętem kościelnym. 
Wszelkie posty są przestrzegane z naj- 
większą gorliwością. Utrzymuje się dużo 
postów złagodzonych, lub też zupełnie 
zniesionych. ANa TAE Oz 

W krótkiej lekcji. określiliśmy parę cech 
kultury chłopskiej. Są to cechy .zasadni- 
cze i tylko omówione. Kultura chłopska 
jest kulturą: żywą, rozwijającą się i dla- 
tego trudniej jest dać jej pełny obraz na- - 


-wet w długich rozważaniach. ~ ~ 


Zmiany, jakie zaszły w Polsce Ludo- 
wej warunkują zmiany w kulturze chłop- 
skiej. Kultura ta wyzbywać się będzie 
wszystkich naleciałości  pańszczyźnia- 
nych. Wyzbywać się będzie tego Wszy- 
stłeiego, czym nasiąkła podczas długich 
wieków niewoli. . - 

Chłopi wespół z robotnikami tworzyć 
będą w oparciu o demokratyczne trady= 


cje nową kulturę Polski. Że swego dorob- 


ku wniosą z cech wymienionych w lekcji 
swój stosunek do pracy. Nie znaczy to 
wcale, aby praca miała być celem samym 
w sobie. Praca jest tylko środkiem, twór= 
czynią kultury, a więc wobec niej obo- 
wiązuje szacunek, a nie pogarda, jaką 
miała do pracy szlachta. 

Nowe warunki gospoarcze i polityczne 
dyktują zmiany w innych dziedzinach 
życia. 


Omówienie odpowiedzi na pytania lekcji 20 


W odpowiedzi na pytania pierwsze kole” 
żanki i koledzy piszą o swych przeżyciach 
z okresu okupacji. W opisach tych żywo 
odbijają się prześladowania, jakie cierpia- 
ła cała ludność Polska, a w pierwszym rze- 
dzie młodzież. 

Wywożenie na roboty do Niemiec, gdzie 
czekała ciężka praca, prześladowanie 
i śmierć, groźne było dla całej młodzieży 
polskiej, Ci co zostali w Rzeszy, wyrzu 
ceni ze swych gospodarstw, musieli praco” 
wać u sprowadzonych na polskie gospodar- 
stwa niemców. 

Wojna ze Związkiem Radzieckim w 1920 
roku wywarła fatalne skutki na ukształto” 
wanie się granie z Niemcami. Rząd polski 
w karygodny sposób zaniedbał przypilno 
wania spraw na Śląsku i Mazurach. Pozo” 
stawiono Ślązaków i Mazurów na własny 
los, na osamotnioną walkę z Niemcami. 
Prześladowanie Ślązaków i Mazurów, spro- 


wadzenie z głębi Rzeszy Niemców do głoso” 
wania, nadużycia wszelkiego rodzaju, 
wpłynęły niekorzystnie na ukształtowanie 
się zachodnich granie polskich. Mazury, 
ziemia rdzennie polska, zamieszkała przez 
ludność polską, w całości, poza drobnymi 
skrawkami, dostały się Niemcom. Śląsk, 
stara dzielnica piastowska, gdzie mimo 
wiekowego ucisku germańskiego lud twar” 
do przyznawał się do Polski, znalazł się 
poza granicami państwa polskiego. Rząd 
polski lekkomyślnie zgodził się na zagwa* 
rantowanie pełnej swobody ludności nie- 
mieckiej w państwie polskim, by uzyskać 
gwrancję na takie same prawa Polaków w 
państwie niemieckim. 

Odpowiedzi na trzecie pytanie zgodnie 
stwierdziły, że najsilniejszym wrogiem hit* 
lerowskich Niemiec jest Związek Radziec- 
ki. Klęska wojsk hitlerowskich, to w pierw* 
szym rzędzie zasługa Czerwonej Armii. 
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11 maja 1948 r. 


Warszawa 


Na podstawie Dekretu Prezydium Krajowej Rady Narodowej z dnia 26 października 1945 r. zą walkę zbrojną żoł- 
nierzy oddziałów pariyzanckich z hitlerowskim okupantem o EG Wolność i Demokrację w latach 1939 — 
1945 nadaję: 


1. 
+ 
3. 
4. 


13. 


15. 


— 
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30. 
31 

32. 
33. 
54. 
35. 
36. 
37. 
38. 
39. 
40. 
41. 


43, 
44. 
45. 


46. 
47, 
48. 


49. 
50. 
51. 


52, 


Adamczyk Edward s. Franc. 
Adamczyk Kazimierz s. Franc. 
Adamek Józef š. Mateusza 
Adamiak Jan s. Józefa 

» Polakiewicz* 


. Adamowicz Jan s. Stanisława 
. Adamski Bronisław s. Adama 


Adamski Edward s. Franciszka 


. Adamski Józef s. Ignacego 
. Aftyka Zygmunt s. Ludwika 
. Aleksandrowicz Stanisiaw 


Aleksandrowicz Władysław 
s. Mateusza 


. Aleksy Jan s. Bronisława 


Antoniak Bronisław s. Śczep. 
Antoniuk Jakub s. Szymona 
Andrzejewski Czesław s. Ign. 


. Augustyn Wacław s. Ludwika 


Bajkowski Zygfryd s. Józefa 
Bąk Jan s. Ałeksandra 


. Bakalarski Albert s. Stanisława 
. Bakalarski Czesław s. Jana 
. Balbus Antoni s. Michała 


Balczerek Józef s. Jana 
Balonis Józef s. Adama 
Banasiak A'eksander - 

— pośmiertnie 


. Banasiewicz Jan s. Józefa 


Banasiewicz Teofil s. Józefa 
Baran Jan s. Józefa 

Baran Józef s, Romana 
Barańczyk Antoni s. Piotra 
Baranowski Zbigniew s. Stan, 
Baranowski Zygmunt s. Franc. 
Bajkowski Adam s. Jakuba 
Barszcz Edward s. Józefa 
Bartkowicz Eugeniusz s. Stan, 
Bartnik Michał s. Józefa 
Bartosiewicz Tadeusz s. Jana 
Bartosik Ignacy s. Józefa 
Bartoszuk Słanisław s. Józefa 
Bartuszak Jakub s. Józefa 
Bartuzel Antoni s. Teodora 
Bartuzi Bronisław s, Jana 


> „Wstydek” 
Bartuzi Henryk s. Jana 
„Albatros* 


Baryła Władysław s. Floriana 
Basak Władysław s. Franciszka 
Bednarczukowa - Teklak Bro- 
nisława c. Stanisława 
Bednarek Antoni s. Tomasza 
Bednarski Bogdan 
Bednarski Józefat s, Stanisława 
„Beden“ 
Bednarski Marian s. Antoniego 
Bejmert- Stanisław s. Augusta 
Belka Czesław s. Józefa 
Belz Bolesław s. Adama 
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104. 
105. 
106. 
107. 
108, 


109. 


„ Bernasiuk Julian s. 
. Białata Tadeusz s. Józefa 


. Bicki Bronisław s, 
. Bień Jan s. Ignacego 


„ Bińczak 
. Biniada Jan s. Jafa 

. Błachowicz Józef s. Tomasza 
. Błaszczak Mieczysław s. 
. Błaszczyk Franciszek s. Aleks, 
„ Błaszczyk Stanisław s. Andrzeja 
. Błoch Stanisław s. Michała 

„ Błoński Władysław s. 


»KRZYŻ PARTYZANCKI« 


Aleksandra 


. Białek Czesiaw s. Jana 


Białek Feliks s. Mateusza 
Białek Frauciszek s. Szczepana 
Bichla Jan s. Michała „Ułański” 


Piotra 


Bieniak Józef s. Józefa 


. Biernacka Maria c. Jana 
„ Biernacki Jan s. Antoniego 
„ Biernacki Stanisław s. Marcina 


Biernacki Wacław s. Jana 


Józef s. Wojciecha 


Józefa 


Michała 
Boberck Tadeusz s. Macieja 


. Bocheński Henryk s. Jana 

. Bogusz Franciszek s. Kacpra 
. Bogała Jan s. Stanisława 

3 Bogutówna Jadwiga c. Józefa 
. Bojanowski Słanisław s. Ludw. 


Bojck Tomasz s. Franciszka 
Bolek Józef s. Szymona 
Borkowska Helena c. Józefa 


. Borkowska Janina 


` — pośmiertnie 
Borkowski Gustaw s. Jana 


. Borowicz Jan s. Andrzeja 


Borowski Zenon s, Piotra 


. Boruch Jan s. Pawła 


3ożck Józef s. Franciszka 


Braczkowski Mieczysław. s. WŁ 


„ Broszkiewicz Stanisław 


Brewczyński Władysław s. Wł. 
Broda Józef s, Stanisława. 


Broda Józef s. Wojciecha 


„, Brodowicz Józef s, Franciszka 


Bruchajzer Stanisław s, Wiad. 
Bruśnicki Zdzisław s. Bolesława 
dryk Edward s. Pawła 
Brzeszcz Józef s, Franciszka 
Brzeszczyński Jan s. Stanisława 
Brzozowski Jan s, Adama 
Brzozowski Franciszek s. Stan. 
Brzozowski Jan s, Stanisława 
Buda Stanisław s. Leona 
Budek Józef s. Jana 
Budek Stanisław s. Jana 
Budzyński Ryszard 3. Wawrz. 
Bugajski Tadeusz s. Walentego 
Bujak Marian s. Franciszka 
„Przyby ski“ 
Bukowski Franciszek s Adama 


110. 
111. 
112. 
115. 
114. 
115. 
116, 
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160. 
161. 
162, 


. Ciagło Stefan s. 
. Cinsnocha Franciszek s. Wince. 
. Ciastek Bronisław s. Franciszka 


. Ciołek 


Bułiński Bronisław s, Jakuba 
Butryn Edward s. Ałeksandra 
Bykowski Stanislaw s. Franc. 
Gaba Franciszck s, Jana 
Cabaj Klemens s. Stanisława 
Cabaj Zdzisław s. Stanisława 
Chaba Stanisław s. Adama 
„Wicher“ 


» Chabros Bogusław s. Stanisława 


Chabros Bolesław s. Józ. 199 r. 


. Ghabros Bołesław s Józ. 101% r. 
. Chabros Jan s Józefa 
. Ghabros 


Julian s. 
„Sąk* 


Kazimierza 
— pośmiertnie 


2. Ghabros Zygmunt s. Stanisława 
. Chamera Edward s. Leopolda 


Chilińska Eugenia c. Józefa 


. Chiliński Jan s. Kajetana 
. Chłebny Władysław s, 
. Chmiełewski Jan s. Andrzeja 
. Ghmelewski 
. Chmielewski 
. Chołaj Henryk s, Józefa 

- Ghomko Czesław s. Władysława 
. Chorosiński 


Konst. 
Jan s. Franciszka 


Józef s. Matensza 


Jan s. Bolesława- 


Teofila 


. Chowaniec Mieczysław s. Stef. 


Chowaniec Paweł s, Pawła 
Chrzanowski Kazimierz s. Fran. 


. Chudy Edward s. Józefa 


Chudy Franciszek 


. Chwa isz, Józef s. Aleksandra 


„Trwały 


. Ciągło Alfred s. Wojciecha 
. Ciągło Iguacy s. Ignacego 


Ciągło Stanisław s. Ignacego 
Wojciecha 


„Dobosz“ 
Cichocki Stefan s. Józefa 
Gichocki Władysław s. Tcodòra 
Ciesielski Antoni 
Cicsičski Szczepan s. Andrzeja 
Cieśla Witold s. Franciszka 
Cieślak Franciszek s. Franciszka 
Cieślik Jan s, Słanisława 
ronislaw s. Marcina 


Cisło Józef s. Michała 


. Cuper Stefan 


Cygańczyk Franciszek s. Wojc. 
Ćwik Walerian s. Władysława 
Czajka Zygmunt s. Franciszka 


. Czapla Józef s. Wincentego 
. Czesnar Stanisław s. Walentego 


i „Grzmot“ 
Czermiński Alfred s. Antoniego 
Czerski Stanisław s. Franciszka 


‘Czerwiec Jan s, Szczepana 


. Dąbek Wacław s. 


. Domagała Stanisław s. 


. Doniec Mieczysław s. 


Czerwiński Leon s, Jana 


. Gzerwiński Leon s. Józefa 
. Czuba Julian s. Antoniego 
. Czyż Tadeusz s. Wawrzyńca 


Czyżykowski Antoni s. Józefa 
Dąbrowski Henryk s. Władysł. 


. Dąbrowski Józef s. Pawła 


-—— pośmiertnie 
Stanisława 
Dębkowski Aleksaader s. And, 


. Dej Władysław s. Andrzeja 

. Dela Józef s. Stanisława 

„. Dela Marian s. Jana 

. Demianiuk Jan s Wincentego 
. Deputat Aleksander s. Filipa 


Depta Stanisław s. Ignacego 
Dera Stanisław s. Franciszka 
Derlaga Zygmunt s. Józefa 


. Deszcz Jan s. Stanisława 


Dobies Ryszard s. Jana 
Dobroń Mieczysław s. Słan. 
„Dolina” 
Domagała Józef s. Wincentego 
„Czarny“ 
Wincen- 
tego „Grom“ 
Jana 
Drążek Franciszek s. Tomasza 
Drzazga Stefan s, Franciszka ` 
Dubiel Henryk s. Stefana 
Dudczak Adam s. Walentego 
„kKogut* 


. Dudkiewicz Kazimierz 
. Duk Antoni s. Stanisława 


Duk Kazimierz s. Michała 


. Duk Mieczysław s. Józefa 


Dumała Mieczysław s. Andrzeja 
Dumicz Stanisław s. Michała . 
Durak Edmund s. Franciszka 
Duro Józef-Jan s. Jana 
Duszyński Edmund s. Antoniego 
Dutkiewicz Bołesław s. Józefa 
Dyba Eugeniusz 

Dziaduś Stanisław s. Michała 
Działa Józef s. Szczepana 
Dziedzina Franciszek s. Jana 


„ Dzierżek-Gałaj Weronika 


c. Pawła 


5. Dziewierski Zygmunt s. Jana 
yg 


Dziołko Kazimierz s. Józefa 
Dziubieła Wacław s. Antoniego 


„Faliszewski franciszek s. Tom. 


Fafara Stanisław s. Stanisława 
Fic Józef s. Antoniego 


Fijałkowski Franciszck s. And, 
Fijałkowski Stanisław 
Fijałkowski Wojciech s. Tom. 
Fila Zofia c. Bartłomieja 


Filipczak Władysław s. Wład. 


i 


229. Gajda Franciszek s. 


SE! ai 


* 216, Fitz Zbigniew s. Zygmunta 


217. Fiutka Edward s. Jana 

218. Fornagie. Józef s. Karola 

219. Fronckowiak Jerzy s. Seweryna 
220. Frączak Józef s. Jana 

221. Frączkowski Wacław s, Stan. 
222. Franczyk Władysław s. Anton. 
223. Frutkowski Józef s. Franciszka 
224. Pudala Józef 

225. Fudalej Zygmunt s. 
226 Gągała. Marian s. 
227. Gagos Bolesław s. 
„Skowronek“ 
Anna c. 


Franciszka 
Stanisława 
Antoniego 
-— pośmiertnie 
228. Gaj Jana 

Jana 
s. Piotra 
Józef s. 


230. Gajda Jan. 


231. Gajewski Antoniego 


232. Gajewski Zbigniew s. Jana 
233. Gajo Henryk s. Szezepana 


Józefa 
235. Gałach Roman s. Adama 

235. Gałach Roman s. Adama 
236. Gałaj Dyzma s. Kazimierza 
237. Garyga Tadensz s. Jakuba 
238. Gąska Edward s. Antonicgo 
239. Gemborys Antoni s, 
240. Gibała: Józef s. Wawrzyńca 
241. Giadrojć Felicja c. Kntóniego 


234. Gajownik Stanisław s. 


Józefa 


242. Gierek Walenty s. Wincentego 
, 243. Gil Franciszek s. Józefa 
244. Gil Władysław s. Józefa 


245. Gilewski Józef s. Tomasza 
246. Glica Feliks s. Romana ' 
247, Glonek Edward s. Józefa 
248. Głobiński Władysław s. 
249, Głos Dronisław s. 
250. Głos Kazimierz s. 
sar: Głowacz Józef s. 
252. Głuch Zygmunt: s. Andrzeja 
253, Głuski Edward s. Mieczysława 
254, Głuski Mieczysław s. Mieczysł. 
255. Głuski Wincenty s. 
— pośmiertnie 

256. Grabia Marian s. Marka 
257. Gniwek Wiktoria «c. 
258. Gójski Józef s. 
259. Golka Tadeusz — pośmiertnie 
260. Goh biowski Józef s. Andrzeja 
261. Gołębiowski Władysław s. And. 
262. Górajek Franciszek s. Stan. 
263. Gorzelski Stanisław s. Jana 
264. Gorzełski Zenon s. Władysława 
265. Gotkowicz Władysław s. Ru- 

dolfa „Dab“ 
Andrzeja 


Anton. 

- Marcina 
Michała 

Franciszka 


Konstantego 


Józefa 
Józefa 


206. Góźdź Józef s. 
267. Góźdź Leon s. Józefa 
268, Grad Mieczysław s. 
269. Grądzki Antoniego 
270. Gromadka Czesław s. Józefa 
271. Gromadzki Mieczysław s. Jakuba 
272. Gromek Franciszek s. Anton. 
2I: Gromek Jan s. Antoniego 

274 Piotr s 
275.Gruchot Maria c. 
í 


Jana 
Adam s. 


74. Gronkiewicz Piotra 
Józefa 

6. Gruszczyński Franciszek s. And. 
77. Gryc Franciszek s. 
78. Grygiel Jan s. 

79. Gryń Edward s. Szymona 
280. Gryta Anna-Zofia e. 
281. Gryta Zofia e. Piotra 
282, Grzanka Mieczysław s. Jana 
283. Grzech Zbigniew s. Jana 
284. Grzegorczuk Władysław 
285. Grzegorczyk Zdzisław s. Jul. 
286. Grzegorski Czesław s, 
287. Grzesiak 


F oriana 
Wawrzyńca 


M» tr to © 


Jana „Mira“ 
„Halina“ 


Antoniego 
Marcina 

—-i pośmiertnie 
Ignacy s. Ignacego 
Aleksander s. Stanislawa 


Alfons s, 


288. Grześkowiak 
280. Grzyb 


290. Gurdziołek Jan. s. Marcina 
291. Gurnicz Michał s. Jana 

292. Guz Wacław s. Franciszka 5 
293. Guzik Józef s. Teofila, 

294, Guzik Stanistaw s. Teofila 
295. Gwis Franciszek s. Antoniego 
296. Gwis Ignacy s. Antoniego 


297. Hiegiedorny Zygmunt s. Wilhel. 

298. Majto Eugeniusz s. Karola 

299. Hałas Autoni s. Jana 

300. Hancewicz Karol s. Piotra 

301. Hapoń Stanisław s. Karola 

302, Harlejczyk Wacław s. Stan. 

303. Hawrysiuk Franciszek s. Józefa 

304. Iawrysiuk Józef 

305. Hernik Józef s. Józefa 

306. Hippe Zygmunt s. Tdama 
„Chrobry* 

307. Hrehoriek Józef s. Mikołaja 

308. Hryciuk Wincenty s. Jana 

309. Tbek Tadeusz s, Karola 

310. Tgnar Stefan 

311. Ignar Tadeusz s. Antoniego 

312. Ignatowicz Stanisław s. Józefa 


323. 


p 


PMW tw [) 


25 49.9 42 19 


. Imiołek 
. Iwanck 
5. Iwanowski Kazimierz s. Stan. 


. Jabłoński 


„.Jachacy Jan s. 
. Jachym ilenryk s. 


. Jałmużna 
. Jamroz Franciszek s. 
. Janczak Kazimierz s. 


. Janczakowa Wanda c. 


. Jankowski Leon s. 


Piotra 
Franciszka 


Jan s. 
akub s. 
Antoni s. Stanisława 
Jana 
Stanisława 


Jabłoński 
Jan s. 
Jabłoński Jan s. 


. Jachacy Czesław s. Zygmunta 


Zygmunta 
Szezepana 


Jackiewicz Stanisław s. Józefa 
Jagasztyn Władysław s. Marka 


Jagiełło-Lyś Eugenia c. Frane. 


Jajuga Jan s. Grzegorza 


Jan s. Józefa | 
France. 
Romana 
Józefa 
Janczak Wojciech s. Romana 
-— pośmiertnie 
Janicki Ludwik s. Jana 
Jankowski Jmian s. ana 


Franciszka 


34. Janota Władysław s. Stanisława 


335. 


j. Jaremczuk Stanisław s. 


364. 
363. 


. Jarzyna 
. Jaskółowski 
. Jeszczuk Stanisław s. 
. Jaworski Edmund s. 
2. Jaworski Tadeusz s. 
3. Jędrej 
5 Jędrzej jcówna Marja c. 


$. Jewłuszenka 
. Jeziernieki 


. Jeżowski Jan s. 
. Jeżowski Stanisław s. 


. Jopp-Sympatyk Marian s. 
. Jóźwiak Aleksander-Leon s, Józ. 
. Jóźwiak Bolesław s. 
. Judasz Aleksander s. 
. Jurek Kazimierz s. Andrzeja 
. Jurecki Antoni s. Tomasza 

. Jurzyk Zygmunt 

. Jusiak Leon s. 
2. Juszczyk Antoni s. 
. Kacperski Antoni s. 


Stefana 
A'eks. 


Januszkiewicz Jan s. 


Jaremkiewicz Bolesław s. 
France. 
Frane. 


Józef-Hlenryvk s. 
Tadeusz s. 
Jana 
Tadeusza 
Tadeusza 
Jan s. Ludwika 

Jana 


5. Jerzyna Julian s. Franciszka 
5. Jerzyna Mieczysław s. And. 


Jerzyna Tadeusz s.: Stanisława 
— pośmiertnie 
Marian s. Grzeg. 
Feliksa 
— pośmiertnie 
Jeziernicki Wacław s. Feliksa 
Franciszka 
Franc. 
Franciszka 
Stan. 


Stanisław s. 


Jeżowski Wacław s. 


Stanisława 
Józefa 


Antoniego 
Stanisława 
Józefa - 
Kacprzak Józef s. Jana 


Kacprzykowski Józef s. Wład. 


Mich, 


_ 866. Kaeprzykowski Stanisław s, WI. 


367, Kaczmarek Andrzej s. Błażeja 
368. Kaczmarek Józef s. Tomasza 
369. Kaczor Stanisław s. Pawła 

370. Kaczuba Władysław s. Ludw. 
371. Kajdy Bogdan s. Antoniego 
372. Kałwa Jan s. Ludwika 

373. Kałwa Zygmunt s. Stanisława 
374. Kania Stanisław s. Konstantego 


375. Kantor Stanisław s. Antoniego 
376. Kantor Tadeusz s. Stanisława 
377. Kapica Aleksander s. Piotra 
378. Kapica Bolesław s. Józefa 
379. Kapica Jan s. Piotra 

380. Kapusta Tadensz s. Jana 


381. Karaszewski Bogumił s. Stan. 
382. Karczewski Zygmunt s. Franc. 
383. Karliński Władysław s. Łuka- 
sza „Kmieć“ 
381, Karliński Zygmunt s. Wojciecha 
385. Karłowicz Jan s. Mikołaja 
366. Karolczyk Stanisław s. Stan. 
387. Karp Aleksander s. Jana 
388. Kaśkiewiez Marian s.-Szczepana 
389. Kaszewski Franciszek s. Konst. 
399. Kaszłanowicz: Nikodem s. Wine. 
301. Katana Jan-Zygmunt s. Józefa 
392. Katana. Kazimierz-Henryk 
s. Józefa 
393, Kazimierowicz Mieczysław 2 
s. Konstantego 
394. Kazimierski Mieczysław s. Kaep. 
395. Kaźmierczak Antoni s. Anton. 
396. Kędzieława Władysław s. Józefa 
397. Kędziora Jan s. Jana 
398. Kęsik Józefa 
399. Kęsik Pawła 
— pośmiertnie 
400. Kęsik Stanisław s. Pawła 
401. Kiełbaska Józef „Kwarc“ 5 
— pośmiertnie 
402. Kierzak Wiktor s. Franciszka 
403. Kijewski Maciej 
404. Kita Stanisław s. Ludwika 
405. Klasowski Bronisław s. Anton. 
406. Kłecha Antoni s. Jakuba 
407. Klejnik Stefan s. Józefa 
408. Klek Edmund s. Jana 
409. Klęk Walerian s. Antoniego 
410. Klimczak Stefan s. Józefa 
411. Klusek Stanisław s. Jana 
412. Kłak Zygmunt s. Franciszka 
413. Kłos Jan s. Michała 
414. Kmieć Stefan s Ludwika 
415. Kmieć Franciszek s. Sebastiana 
116. Kmiecik Stanisław s. Piotra 
417. Kmita Józef s. Jana 
418. Knera Zygmunt s. Ignacego 
419. Kobus Mieczysław s. Stan. 
420. Koć Lucjan s. Józefa 
421. Koć Regina c. Jana 
422. Kolisz Andrzej s. Ignacego 
423. Kołaeż Stanisław s. Stanisława 
424. Kołeczek Józef s Jana 
425. Kołodziejczyk Walenty s. Wal. 
426. Kołodziejek Tadeusz s. Jana 
427. Kołtan Marian s. Aleksandra 
428. Kołlun Józef s. Wawrzyńca 
429, Kołłun Stanisław s. Aleksandra 
430. Kondejewski Jan s. Stanisława 
431. Koniecki Kazimierz s. Jana 
432. Konieczyński. Wiesław s. Miecz. 
433. Konstanty Bronisław s Anton. 
434. Kepeć Józef s. Antoniego 
435. Kopeć Władysław. s Franciszka 
436. Koper Ryszard s. Stefana 


Jan s. 
Jan s. 


. 437. Koper, Stefan s. Rocha., 


438. Koprek, Franciszek s. Pawła 
439. Koperwas Tadeusz .s. Ludwika 
440. Koralik Stanisław s. Michała + 


441. eriari. Aleksander =s Aleks. 

442. Koras Adam s..Andrzeja 

443. Korba Wacław s. Wojciecha — 
— pośmiertnie « 

444. Kordak Roman 

445. Koślin "Stanisław s. Józefa 

446. Kossowski Marian s. Jana 

447 Kostrzewa Tadeusz s. Władysł. 

448. Kostrzewski Antoni s. Andrzeja 

449. Kot Adam s. Andrzeja 

450. Kowalczyk Jan s, Antoniego 

451. Kowalczyk Mieczysław s. Adama 

452. Kowalczyk. Stanisław s. Jana 

153. Kowalczyk Stanisław s. Michała 
2: 

454. Kowalczyk tSefan s. Stanisława 

455. Kowalczyk Tadeusz s. Franc. 

456. Kowalewski Jan s. Józefa 

457. Kowalik Boleslaw s. Włądysł. 

458. Kowałik Władysław s. Jana 

159. Kowalik Władysław s. Jana 

459. Kowajik Władysław s. Józefa 

460. Kowaliński Marian s. Anton. 

461. Kowalska Irena c, Piotra -° 

462, Kowalski Kugeniusz s. Leona 
„Gigant r-t. 


463. Kozak Bolósław s. Jana 
— pośmiertnie j a 
4061. Kozak Bronislaw s. Jana. 
465. Kozak Piotr s. Marcina , 
466. Kozak Wacław s. Józefa 
467. Kozak Władysław. s. Antoniego 
468. Kozieł Stanisław s. Antoniego 
„Śmiały“ : 


469. Kozioł Józef s. Stanisława 

470. Kozłowski. Andrzej s. Adama _ 

471. Kozłowski Edward. s. Wawrz. 

472. Kozłowski Henryk s Karola 

473. Kozłowski Stefan s. Władysława 

474. Koźmela, Władysław s. Mat. 

475. Krać Józef s. Antoniego 

476. Krajczyński Jerzy s. Kazimierza 

477. Krawczak Marian s. Franciszka 
— pośmiertnie 


478. Krawczyk Helena c. Franciszka 
479. Krawczyk Józef s. Antoniego 
"480. Kret - Kurczakowa Wanda c. J. 
481. Krochmal Jan s Bolesława 
432. Król Władysław s. Józefa 

483. Królik Jan s. Jana z 
184. Królowa Michalina e. Michała 
485. Krowicki Aleksander s. Andrzeja 
486. Kruk Franciszek 

487. Krystek Jan s.Wojciecha 

488. Krystek Stanisław s. Adama 
489. Krzemiński Jerzy s. Bolesława 
490. Krzemiński Józef s. Antoniego 
491. Krzemiński Stanisław s. Anfon. 
492. Krzeszowiee Bronisław s. Józ. 
493. Książkiewicz Stanisław s. Wine, 
494. Kubala Jan s. Jana z 
495. Kubala Józef s.Ja na 

495, Kubala Józef s. Jana 

496. Kubala Stanisław s. Jana 

497. Kubas Bolesław s, Tomasza 
498. Kubiak Stanisław s. Michała 
499. Kubrak Aleksander s. Stanisł. 
500. Kubrak Teofil s. Stanisława 
501. Kuczkowski Stefan s. Stanisł. 
502, Kuczyński Stanisław s. Franc. 
503. Kufel Jan s, Juliana 

504. Kułesza Henryk s. Stanisława 
505. Kuliberda Stanisław s. Kaz.’ 
506. Kulka Jan s. Antoniego 

507. Kulka Stefan 5. Antoniego 
508. Kunert Henryk 

509. Kupicz Andrzej. s. Bażylego- 
510. Kupka Jan e. Ignacego 

511, Kupka Władysław s. Jana 


"512. Kur Stanisław s. Jana 
513. Kura Bogusław s. Franciszka 
514, Kurczak Kazimierz s. Józefa 
515.Kurek Waler ia c. Tomasza 
516. Kurgan Jan s. Michała 
517. Kurkiewicz Anna c. Józefa 
518, Kurkiewicz Jan s, Antoniego 
519. Kurowski Józef s, Franciszka 
520. Kurzydlak Adam s. Jana 
521. Kusiak Tomasz s. Jakuba 
522. Kuty Józef s. Tomasza 
523. Kuźniarz Tadeusz s. Jana 
524. Kwapiński Mieczysław s. Józefa 
525, 
526. Kwapis Michał s, Wojciecha 
527. Kwartnik Włodzimierz s. Franc. 
528. Kwas Jan s. Józefa 
529. Kwas Władysław s. Józefa: 
530. Kwiatkowski Benedykt s. Piotr. 
531. Kwiatkowski Jan-s. Adolfa 
532. Kwiecień Jan s. Józefa 
533. Kwiecień Władysław s. Franc. 
534. Lalak Mariąn-Roman s, France. 
535. Lamek Stanisław s. Antoniego - 
536. Larczyński Ludwik s. Juliana 
537. Latocha Bolesław s. Antoniego 
588. Latocha Jan s. Piotra 
539. Lchdowicz Antoni s. Jana 
540. Lech Jan s. Antoniego 
541. Leder Danuta c. Piotra 
542. Lejwoda Antoni s, Wojciecha 
543. Lepionka Edward s. Kazimierza 
544. Lesiakówna. Wiktoria e. Józefa 
545. Leśniak Bronisław s. Wojciecha 
546. Leszczyński Kazimierz - Stanisł. 
s. Władysława i 
547: Lipiec Mieczysław s. Jana 
* 548. Lipiński Konstanty s. Józefa 
549, Lipowiec Adolf s. Antoniego 
550, Lipski Stanisław s. Michała 
551. Lis Józef s. Sebastiana Nod 
552. Lisiecki Wincenty s. Edmunda 
553. Liszka Roman s. Floriana 
554.. Łitawianka Waleria e. Wine: 
555, Lizak Stanisław 6. Jana 
556. Lizut Antoni s. Józefa 
557. Lorczyk Antoni s. Antoniego 
558. Ludwiczak Józef s. Władysława 
559. Łuba Stanisław s. Jana 
560. Łacińska Janina c. Bolesława 
561. Łagowski Bronisław s, Józefa 
562. Łagowski Szezepan s. Tomasza 
563. Łakomiec Ignacy s. Jacka 
546. Łaski Jan s. Adama 
505. Łazewski Feliks s, Kazimierza 
566, Łukasik Tadeusz s. Andrzeja 
507. Łukasiuk Stanisław s. Jana 
568. Łukaszewski Józef s. Stanisława 
569. Łukaszuk Jan s. Franciszka 
570. Łuszczak Antoni s, Wojciecha 
571. Łyś Władysław s. Jana 
572. Maciuszek Karolina e. Woje. 
573. Madej Bolesław s. Michała 
574. Madej Bronisław s. Jana 
575. Madej Tadeusz s. Ignacego 
576. Madejek Tadeusz s. Jana 
577. Mądrzak Marian s, Mariana 
578. Magier Henryk s. Aleksandra 
"579, Magier Józef s. Aleksandra 
580. Maj Jan s. Stanisława 
581. Majca Jan s. Piotra 
582. Majchrowski Jan s, Jana 
583. Majchrzak Bolesław s. Józefa 
584. Majchrzak Edward s. Franciszka 
585, Majchrzak Janina e, Adama 
586. Majczyk Józef s. Wincentego 
587. Majduszka Jan s. Jana 
588. Majka Stanisław s, Walentego 
589. Majkowska Marianna e. Józefa 
590. Majkowski Marian s. Klemensa 


« 596. 


Kwapiński Stanisław s. Józefa . 


"591. Majkowski Sergiusz 5. Klemensa 


592. Makarski Jan s. Konstantego 
593. Mąkarski Jan s. Józefa 

594, Makówka Józef s, Stanisława 
595. Makowski Andrzej s. Józefa 
Makowski Tadeusz s. Franciszka 
Maksimowiez Witold s, Wine, 
598. Makuch Tadeusz s. Stanisława 
599. Malara Józef s. Kazimierza 
600. Malec Jan s. Andrzeja 

. Kalinowski Antoni s, Jana 

. Malinowski. Ludwik s. Józefa 

. Malinowski Stefan s. Feliksa 

. Malinowski Władysław s. Józefa 
„ Małachowski Franciszek s. Józ. 
. Maluchowski Józef s. Józefa . 
- Malczak Franciszek s. Józefa 

„ Małczak Wacław s, Józefa 

609. Małczec. Józef s. Jana | 
Małczyński Marian s. Władysł. 
611. Małek Henrvk s. Jana 

612. Małek Jan s. Jana ' 

3. Maniakówna Maria c, Jana 
614. Mańko Czesław s. Franciszka 


„615. Mańko Józef s. Henryka 


616. Marat Franciszek s, Filipa 

617. Marchewka Franciszek s. Franc. 

. Marciniak Eugeniusz s. « Konst. 

Marciniak Henryk s. Józefa 

. Marczak Tadensz s, Franciszka 

= Marczyk Stanisław s. Wojciech 

„ Marek Jan s. Jana 

: Mariański Tadensz s, Henryka 
„Oset“ $ 


. Marka Stefan 

625. Markowicz Zygmunt s. Tadeusza 
- Markowska Kazimiera c. Ant. 

. Markowski Józef s. Adama 

628, Marszał Franciszek s. Andrzeja 
. Maruszak Bonifacy s. Piotra 

A Marzec Piotr s. Jana 

- Mastalerz Marian s. Józefa 
632. Matowa Stanisław s Antoniego 
« Matraszek Bolesław s. Jana 

. Matraszek Stanisław s Jana 

. Matus Antoni s Pawła 

. Matus Barbara c. Ludomira 
„Kwiatkowska 


637. Matusiak Józef s, Tomasza 
„ Matusz Bo'esław s. Wojciecha 
. Matyka Józef s. Piotra 
- Mazik Zygmunt s. Władysława 
Mazur Bartłomiej s. Mikołaja 
. Mazur Zygmunt s. Franciszka 
Mazurek Albert s. Józefa 
+ Mazurek Bolesław s, Józefa 
. Mazurek Czesław s, Stanisława 
. Mazurek Franciszek s,Stanisława 
Mazurek Wojciech s. Piotra 
648. Menesiak Jan s. Marcina ` 
. Meszka Franciszek s, Józefa 
Meszka Stanisław s, Józefa 
Miazek Tadeusz s. Antoniego 
652. Michalak Aleksander s. Adama 
Michalak Waldemar s. Aleksand. 
„ Michalak Zygmunt s. Antoniego 
655. Michałik Adam s. Józefa 
656. Michalska Stanisława c. Kazim. 
658. Michalski Wacław s. Bronisława 
. Michalski Tadcusz s. Tomasza 
. Michurski Kazimierz s. Ludwika 
. Mielus Mieczysław s Jana 
661. Mierniczek Zenobiusz s, Piotra 
. Mikieiuk Stanisław s. Józefa 
663. Mikołajczuk Stanisław s. Józefa 
664. Mikołajczuk Władysław s, Jana 
665. Mikołajewski Ignaey s. Franc 
666, Milas Edward s. Stanisława 
667. Minias Marian s. Antoniego 


- 668, Mioduchowski Stanisław s. Jana 
669. Mirończnk Stanisław s. Mat. 
670. Mituła Jan s. Józefa 
671. Młynarczyk Józef s, Jana 
672. Mocek Antoni s. Tomasza 
673. Morawski Czesław s. Władysł. 
674. Mozga Józef 
675. Mroczkowski Jan s. Marcina . 
676. Mucha Stanisław s. Józefa 
677. Muława Stanisław s, Antoniego 
678. Musiejnk Franciszek s. Aleks. 
679. Myka Henryk s. Antoniego 


„Narocz* 
680. Myszkowski Józcf s. Franciszka 
681. Majder Józef s. Jana 


682. Nakonieczny Mieczysław. s. Sf. 
683, 
« 684, Nawotny Janusz s. Józefa = 

685. Niedziczko Jan s. Ałet sandra 
' 686. Niepogoda Kazimierz 

687. Niewiadomska Filomena c, Fr. 
688. Niezgoda Jan s. Stanisława 

689. Nitecki Aleksander s. Romana 
6%. Nodzykowski Wincenty s.. St. 
691. Nogajczyk Józef s. Piotra 

692. Nowak Jan s, Kazimierza 

693. Nowak Józef s. 
694. Nowak Roman s. Antoniego 
695. Nowak Tadeusz s, Karoti 
690, Nowak Tadeusz s. Stanislawa 
697. Nowak Teofil s. Jakuba 

698. Nowak. Zygmunt s. Stanisława 


Nalepa Jan s, Jana 


Wojciecha 


699, Nowakiewicz Franciszek s, Mich. - 


700. Nowicki Antoni s. Józefa 

701. Nowicki Józef s. Adama 

702. Nurski Aifons s. Grzegorza 

703, Ochocki Aciksander s, Jana 

704. Ochocki Marian s. Jana 

705, Oczkowski Marian 

706. Offierski Feliks s. Kazimierza 

707. Oko Józef s, Jana 

708, Okulski Łukasz-Stanisław s. Al. 

709. Olak Józef s. Antoniego 

710. Olbiński Józef s. Antoniego 

711. Olech Maria e. Wojciecha 

712. Olech Mieczysław s, Józefa 

713. Olech -Tadeusz s. Józefa 

714. Ołcjnicki Józef s. Stanisława 

715. Olejnik Józef s. Piotra 

716. Olender Stefan s. Kazimierza 

717. Olszak Julian s. Wiktora 

718. Olszak Stanisław s. Wiktora 
„Serb“ 

719. Olszyńska Maria c. Stanisława 

720. Olszyński Józef s. Pawła 

721. Ołdak Jan s. Jana 

722. Orczyk Witold s. Leona 

723. Orlik Jan s, Piotra 

724. Orłowski Stanisław s, Adama 

725. Oryl Władysław s. Bronisława 

726. Oryszczak Józef s. Franciszka 

727 Orzeł Mieczysław s. Franciszka 

728. Orzeł Zdzisław s. Antoniego 

729. Oskard Józef s. Walentego 

730. Ostachowski Wojciech s. Józefa 

731. Osuch Józef s. Macieja 

782. Owczarek Jan s. Antoniego 

733. Owczarz Franciszek s. Anton, 

734. Ozga Józef s, Antoniego 

785. Pacek Danieł s. Józefa 

736. Pacek Jan s. Józefa 

737. Pachecka Mieczysław s. Wacł. 

738. Pacułowa Genowefa c. Józefa 

739. Pająk Jan s. Piotra 

740. Pająk Zygmunt s. Adama 

741. Pajdowski Edward s. Józefa 

742, Pakowski Stanisław s. Józefa 

743. Pakuła Henryk s. Ludwika 

744. Pakuła Marian s. Stanisława 

745. Palak Jan s. Michała 


746. Paliński Ronifacy s. TeofF« 
747. Palmąka Marian s. Jana 

748. Palmaka Paweł-Juiian s, Jana 
. Paletko Mieczysław s, Jana 

. Paletko Stanisław s. Antonicgo 
. Paletko Władysław s. Jana 
„Panek Kazimierz s. Jana 

58. Panek Stanisław s. Jana 

. Panecki Bolesław s. Stanisławą 
— pośmiertnie 

55. Paprota Adolf s. Jana 

56. Pacim Lucyna c. Piotra 

57. Paszkowski Kazimierz s. And. 

. Paszkowski Stanisław s. And. 

. Paszkowski Stefan s. Andrzejx 
. Pater Jan s. Stanisława 

761. Pawelek Wiktor s. Wacława , 
762. Pawlica Adam s. Józ. „Roman“ 
163. Pawlak Hipolit s. Piotra 

764. Pawlik Jan s, Mariana 


765. Pawlik Józef. s. Wineentego 
06, Pawłowski Edward s. Józefa 


. Pawłowski Stefan s. Wajeiecha 
. Pecio Bołesław s. 
. Pecio Czesław s. Józefa 
„. Petryna A"eksander s, 
3..Piątek Stanisław: s, Jana 
2, Pidek Wincenty s. Jana 
38. Pieciuł Witold s. Lukasza 

4. Pieczyrak Stanisław s. Stanisł. 
75. Pielesiak Władysław s. Marcina 
6. Pielnzek Jan s. Wojciecha 

7. Pieluzek Stanisław s. Wojciecha 
. Pierściński „Marian s. Piotra 
779. Pietrzynka Józef s, Jgnacego 

- Piątka Mieczysław s. Tomasza 
. Pietruczuk Władysława c. Teod, 
2. Pietrzak Antoni s.- Michała 

. Pietrzak Gedeon s. Szymana 

„ Pietrzak Wacław s. Adama 

- Pietrzak Stanisław s, Jana 

186. Pióro Stanisław s. 
, Pioś Władysław s. Ign. „Słup 
— pośmierinie 


Stanisława 


tomanm 


Jana 


. Piotrowski Antoni s. -Stanisł. 

. Piotrowski Józef s. Antoniego 

. Pilch Zbigniew s, Mieczysława 

. Pinlara Roman s. Jana 

2. Piskorski Stanisław s. 
sława —— pośmiertnie 

793. Piwko Maria c. Michała 

„Piwko Stanisław s. Michała 

. Plak Michał s. Franciszka 

; Plata Maksymilian s. Szymoną 

. Plewniak Józef s. Pawła 

. Plizga Stanisław s. Ludwika 

799. Pluta Feliks s, Antoniego 

800. Pluta Jan s, Józefa 

80t. Pluta Jan s. Władysława s. J. 

802, Pluta Michał 

803. Pluta Walerian s. Wojciecha 

804. Płazak Stanisław s. Andrzeja 

805. Plaszewski Leon s. Wincentego 

806. Płoński Franciszek s. Wiktora 

807. Poch Józef s.. Adama 

808. Podławski Józef s. Władysława 

809. Podaiadło Jan s. Wincentego 

810. Podsiadły Kazimierz s. Andrzeją 

811. Podstawski Jan s. Władysława 

812. Pokora Leon s. Józefa 

813. Polak Stanisław s. Wacława 

314. Polakiewicz Józef s. Michała 

815, Poliński Józef s. Józefa 

816. Poliopa Stanisław s. Teodora 

„Chmiel“ 

817. Połoch Kazimierz s, Piotra 

818. Poręba Władysław s. Wojciecha 

819. Porębski Jan s. Jana A 

820. Posiadała Kazimierz s. Stan. 

821. Posikała Edward s. Jana 


Mieczy 


823, Pradyszczuk Bazyli s. Jana 
823. Pradyszczuk Maria c. Jana 
824. Prandofa Wiktor s. Mateusza 
825. Prazmówna Zofia c. Jana 
826. Pruchniak Władysław s. Stani- 
sława „Wiejak* — pośmiertnie 
827. Pruchnik Stanisław s. Pawła 
„Ryś* — pośmiertnie 
828. Przybylik Józef s. Franciszka 
829. Przybyszewski Antoni s, Ignac. 
830. Przybyszewski Józef s. Ignacego 
831. Przypis Eugeniusz s., Stanisława 
882. Pszonka Władysław s. Pawła 
833, Puchalski Józef s. Kacpra 
834. Rachuba Edward s. Józefa 
835. Raczuk Józef s, Karola 
836. Raczyński Wojciech s, Tadeusza 
37. Radzik Franciszek s. Macieja 
838. Ranus Eugeniusz s. Władysława 
839. Rarot Felicja c. Marcina 
810. Rarot lan s, Marcina 
841. Rasiński Feliks s. Leona 
` 842. Rataj Józef s. Franciszka 
843. Rej Michał s. Jana 
844. Reszka Feliks s. Piotra 
815. Reszlak Józef 
ñ. Rejmus Henryk s. Władysława 
817. Kobiela Adam s. Ignacego 
845. Roczniak Mieczysław s. Wład. 
849. Rodak Stanisław s, Wojciecha 
650. Rodak Stefan s, Wawrzyńca 
851. Rogala Bronisław s. Andrzeja 
852. Kogowski Wacław s. Antoniego 
853, Rokicki Jan s. Michała 
851. Rokscla Stefan s. Stanisława 
856. Rola Bolesław s. Michała 
856, Romaniuk Stanisław s. Andrzeja 
857. Rosa Edward s. Marcina 
858. Rosłonek Franciszek s. Stan. 
859. Rostojek Stanisław s. Antoniego 
560. Rowiński Ludwik s. Bazylego 
$61. Rozwadowski Medard s. Józefa 
862. Rudnicki Stanisław s. Jana 
863. Rudowicz Stefan s. Józefa 
854. Rudziński Władysław s, Leona 
865. Rybka Józef s. Karola „Pługi* 
— pośmiertnie 
866. Rybak Edward s. Antoniego 
867. Rybak Władysław s. Andrzeja 
868. Rybak Marian s. Michała 
869, Rybak Mieczysław s. Stanisława 
870. Rychliński Józef s, Józefa 
871. Rychliński Michał s. Antoniego 
- 872. Rzopka Jan s. Józefa 
875. Sadurski Tadeusz s. Adama 
„Odwet“ 
874. Sałata Leon s, Stanisława 
875. Sałek Jan s. Józefa 
876. Sałek Wacław s. Franciszka 
877. Sameraj Wacław s, Pawła 
878, Samulak -Edward s. Michała 
879. Samulak Stanisław s. Michała 
880. Sapałski Władysław s. Wincen. 
881. Sarnowski Edmund s. Jakuba 
882, Sawczuk Józef s. Jana 
883. Schneider Stanisław s. Filipa * 
884. Siciarz Władysław s, Kacpra 
885. Siejak Zofia c. Józefa 
886. Siek Eugeniusz s. Władysława 
883. Sierocki Franciszek s. Wita isa 
888. Siewier Emanuel s. Antoniego 
889. Sikora: Mieczysław s. Ludwika 


UWAGA! 
Dokończenie listy odznaczonych 
krzyżem partyzanekim oraz listę od- 
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. Simkowski Józef s, Adama 
Sinica Kazimierz s. Ludwika 
Skałbana Franciszek s. Józefa 
Skiba Jan s. Franciszka 
Skiba Marian s. Stanisława 
„ Skowroński Stanisław s. Wojc. 
Skroban Jan s. Michała 
. Skrzydlak Jan s. Hieronima 
Skrzypczyk Wacław s. Romana 
. Skrzypczyk Władysław s. Stan. 
„Śliwa Jan s. Stanisława 
. Śliwiński Edward s. Feliksa 
Śliwiński Stefan s. Ignacego 
, Słącz Roman s. Franciszka 
. Sławińska Stefania c. Aleksan. 
. Słoniewski Stanisław s. Józefa 
. Śmielakowa Lucyna c. Franc. 
. Smoleński Stefan s. Włodzi- 
mierza - Wincentego 
. Śniadowski Stanisław s. Jana 
| Sobieniek Zenon-Marian s. Sta- 
nisława — pośmiertnie 
. Sobolewski Kazimierz s. Henr. 
. Solarz Eugeniusz s, Piotra 
. Sołtysiak Zygmunt s. Fran" 
. Sońta Józef s Stanisława 
. Sońta Mieczysław s. Jana 
„ Sońta Stanisław s. Stanisława 
. Sopata Jan s. Stanisława 
. Śpiewak Franciszek s. Andrzeja 
. Sprawka Jan s. Michała 
. Stachnie Stefan s. Jana 
. Stachoń Władysław s. Stanisł. 
. Stańczyk Bronisław s. Józefa 
, Stańczyk Józef s. Jana 
„ Staniak Adam s. Jana 
. Staniak Stanisław s. Józefa 
. Starba Stanisław s. Stanisława 
. Starzec Feliks s. Franciszka 
. Starzec Julian s. Franciszka ` 
Stasiak Mieczysław s. Klemens 
Stasiak Wacław s. Józefa 
. Stasiak Zofia c. Ignacego 
. Stawiarz Jan s. Antoniego 
. Stanowski Marian s, Szymona 
, Stefańczyk Jan s. Antoniego 
. Stefaniak Cyryl s. Antoniego * 
„ Stefaniak 'Tadeusz s. Antoniego 
. Stefaniak Władysław s. Mikołaja 
. Stefaniak Zygmunt s. Antoniego 
, Stefańska Stanisława c. Woje, 
Stefański Kaz.-Wiktor s. Feiksa 
Stefański Władysław s. Jana 
Stelarszczyk Wincenty s. Franc. 
Stępień Stanisław s. Andrzeja 
Stępień Szczepan s. Józefa 
Stolarczyk Franciszek s. Domin. 
Stolarczyk Kazimierz s. Domin. 
Stolarski Franciszek s. Błażeja 
Stolarski Ignacy 
|. Stolarski Józef s. Błażeja 
|. Stolarski Mikołaj s, Wojciecha 
Stolarski Wincenty 
-—— pośmiertnie 
. Stompor Józef s. Daniela „Żbik* 
. Strąpoć Henryk s, Bolesława 
„ Strojek Aleksander s, Ludwika 
Strumiński Józef s, Franciszka 
„ Struski Juian s. Kajetana 
— pośmiertnie 
. Strzelecki Leon-Wład. s. Jakuba 
. Strzelecki Zygmunt s. Piotra 


Wolności—podamy w numerze następ- 
nym. Odznakę Grunwałda I dyplomy 
żołnierzy demokracji otrzymali wszy- 
scy zweryfłkowani, 
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959. Sudziarski Zdzisław s. Leona 
960. Sugiera Henryk s, Bronisława 
961, Sulej Henryk s. Stefana 
962. Sulej Stanisław s. Stanisława 
. Surowiec Zygmunt s. Józefa 
„ Suszyna Wawrzyniec s, Romana 
„ Świątek Stefan s. Walentego 
Świątek Władysław s, Walentego 
Świder Stefan s. Józefa 
. Świetlik Czesław s. Stanisława 
. Świniarski Józef s. Piotra 
Świsłocki Henryk s. Albina 
. Świsłocki Józef s. Piotra 
. Świt Tadeusz-Edward s. Ignac. 
Sygitowicz Piotr s. Walentego 
„Tatarski“ 
- Szafirski Bolesław s. Antoniego 
Szafirski Eugeniusz s. Antoniego 
„ Szafran Andrzej s. Kacpra 
Szańczak Paweł s. Aleksandra 
. Szaniawski Grzegorz s. Franc. 
. Szaniawski Romuald s. Franc, 
. Szaruga Bolesław s. Józefa 

— pośmiertnie ; 
. Szawel Mieczysław s, Andrzeja 
. Szczepanink Adam 
. Szczepaniak Romuald s. Józela 
. Szczepanowski Stanisław s. Jana 
„ Szczepański Kazimierz s. WŁ. 
-. Szczerba Czesław s. Józefa 
Szcześniak Jan s. Tomasza 
. Szczotka Stanisław s. Stanisława 
. Szczur Czesław 
. Szewczyk Andrzej s. Szymona 
. Szewczyk Antoni s, Adama . 
. Szewczyk Józef s. Franciszka 
. Szewczyk Leon s. Antoniego 
„ Szkutnicki Edward s. Tomasza 
. Szkutnicki Józef s. Andrzeja 
. Szloser Hieronim s. Jana 
. Szmalec Adam s. Józefa 
. Szmalec Józef s, Józefa 
. Szmigułca Zygmunt s. Michata 
. Szóstak Jan s, Aleksandra 
. Szpil Franciszek s. Aleksandra 
Szpyra Mieczysław-Edw. s. Jana 
Szwarbuła Stanisław s. Kaz. 
— pogmicrtnie A 
. Szychowski Czesław s. Leona 
Szymache Julian s. Jana 
Szymański Jan 
— pośmiertnie 
Szymański Kazimierz 
— pośmiertnie 
Szymański Stefana 
— pośmiertnie 
Szymański Władysław s. Józefa 
„Sander“ 
Szymczuk Edward s, Andrzeja 
Tabała Józef s. Antoniego 
1012. Tarkowski Józef s. Jana 
1013, Tataj Władysław s. Stanisława 
1014. Teklak Feliks s. Stanisława 
1015. Tomczuk Edward s, Włodzim. 
1016. Tomczuk Jan s. Piotra 
1017. Tomczuk Kazimierz s. Piotra 
1018. Tomczuk Włodzimierz s. Piotra 
1019. Tomkie Leonard s. Jkzefa 
1020. Traczyk Jan s. Wawrzyńca 
1021. Trełu Adam s, Jakuba 
1022. Trela Marian s, Stanisława 
1023. Trela Stanisław s. Jana 


1009. 


1010. 
1011. 


„1041, 
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1024. Trela Stefan s. Antoniego 
1025. Urokowicz Jan s, Stanisława 
1026. Truszkowski Henryk s. Józefa 
1027. Tudrej Mieczysław s, Jana 

1028, Tuka Edward 

1029. Tysiak Kazimierz s. Antonicgo 
1030. Tytuła Leon s, Jana Y 
1031. Urban Jan s. Jana 

1032, Urbanik Mieczysław s, Wład. 
1033. Urbaszck Władysław s. Ignacego 
1034. Wachowiec Józef s. Andrzeja 
1035. Wacławiak Wacław s. Jana 
1036. Walas Bronisław s. Stanisława 
1037. Walaszczyk Adam s. Jana 

1038. Walczewski Antoni s, Wawrz. 
1019. Waleczkiewicz Bolesław s. Stan. 
1040. Waligóra Stanisław s. Teofiła 
Warda Kazimierz s. Kazimierzą 
Wasil Stanisław s, Władysława 
Wąsik Wincenty s. Józefa 
Wawrzyńczyk Józef s. Rocha 
Wawro Józef s, Jpzefa 
Węgerski Bolesław s. Władysł. 
Wanc- Tadeusz s. Juliana 

Wiak Stefan s. Pawła. < 
Wiatr Apolonia c. Józefa 
Wiechno Jadwiga c. Ignacego 
Wiejsk Barbara c. Prokopa 
Wiejako Juwian s, Mateusza 
Wiejak Tadeusz s. Antoniego 
Wiejak Wacław s. Jana 
Wielemborek Stanisław s. Grzeg. 
Wielgonas Bronisław s. Ignac. 
Weilgus Edward s. Michała 
Wierzbicki Władysław s. Jana 
Wierzejski Janusz s, Hieronima 
Wiesiołek Tadeusz s. Wincent, 
Wlesiołek Zbigniew s. Wincent. 
Wijaczka Mieczysław s. Anton. 
Winciorek Antoni s. Jana 
Wiakiel Alfons s. Ludwika 
Winkiel Waldemar s. Stefana 
Wilk Bronisław s. Stanisława 
Wiśniewski Józef s. Jakuba 
Wilk Władysław s. Wojciecha 
Wiśniewski Leon s. Antoniego 
Wiśniowiecki Zdzisław s. Ant, 
Wiszowaty Alfons c. Wiktora 
Wiszowaty Walerian s. Wiktora 
Witek Paweł s, Pawła 
Witkowski Jkzef s. Jana 
Włodyka Piotr Piotr s. Adama 
Włusek Stefan s. Piotra 

Wnuk Stanisław s. Jana 

Woch Jan s, Jana 

Wochma Franciszek s. Bartłom. 
Wójciak Bolesław s. Piotra 

— pośmiertnie 

Wojciechowska Józefa c.. Dom. 
Wojciechowski Jan s, Łukasza 
Wojciechowski Stefan s. tSefana 
Wójcik Bolesław s. Andrzeja 
Wójcik Jan s. Antoniego - 
Wójcik Stanisław s. Jana 
Wójcik Stanisław s, Michała 
Wójcik Tadcusz s. Tomasza _ 
Wójcik Władysław s. Tadeusza 
Wójecka Irena c. Edwarda 
Wojkiewicz Jan 

— pośmiertnie 

Wojnarowski Stanisław s. Jana 
Wojtach Antoni s. Wincentego 


1042. 
1043, 
1045. 
1046. 
1047. 
1048. 
1049. 
1050. 
1051. 
1052, 
1053, 
1054. 
1055. 
1056. 
1057. 
1058. 
1059. 
1060. 
1061. 
1062. 
1063. 
1064. 
1065. 
1066. 
1067. 
1069. 
1068. 
1070. 
1071. 
1072. 
1073. 
1074. 
1075. 
1076. 
1077. 
1088. 
1079. 
1080. 
1081. 


1082. 
1083. 
1084. 
1085. 
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1093. 
1094. 
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Ona to złamała potęgę niemiecką w wiel- 
kiej bitwie o Stalingrad i-rozpoczęła dobi- 
janie germańskiej siły, zakończone zdoby” 
ciem Berlina. 


Ze zniszczeniem wojska hitlerowskiego 
nie skończyła się jednak walka z hitleryz* 
mem. Niemcy od wieków wychowywani 
w duchu nienawiści do innych narodów, 
szczególnie zaś do słowian, w dalszym cią- 
gu pozostają hitlerowcami. Trzeba długiej 
i usilnej a pokojowej już pracy, aby ich 
wychować na ludzi, którzy będą szanować 
inne narody. Zwycięskie mocarstwa, a 
więc: ZSRR, Anglia i Ameryka, w umc- 
wach zobowiązały się do przeprowadzenia 
wśród Niemców należytego wychowania 
i wytępienia faszyzmu głęboko zakorzenio” 
nego w duszy niemieckiej. 


Związek Radziecki w strefie przez siebie 
okupowanej wywłaszczył wielką własność 
ziemską oraz kapitalistów. Zniszczył tym 
samym warstwę szlachty pruskiej i kapi- 
talistów, W warstwach tych właśnie naj- 
goręcej hołdowano Hitlerowi i z warstw 
tych rekrutowali się militaryści dążący do 
podboju Europy i świata. Zbrodniarze hit: 
lerowscy przykładnie zostali ukarani za 
swe czyny. Z władz państwowych i urzę- 


` dów usunięto wszystkich hitlerowców, po- 


zbawionych zatem możności oddziaływania 
na szerszy ogół społeczeństwa. 
two, gdzie wpajano w młodych Niemców 
nienawiść do wszystkiego co nie niemiec- 
kie, oparto na zasadach demokratycznego 
wychowania. Ciągle zwraca się Niemcom 
uwagę na to, że za wojnę i jej sktuki po- 
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Szkolnie” 


nosi odpowiedzialność cały naród niemiec” 
ki, a nie tylko Hitler i Himmler. 

Nikt inny bowiem, tylko Niemcy, uczy- 
nili Hitlera wodzem swoim i wszyscy 
Niemcy przyczyniali się do podbijania, cie 
miężenią i mordowania narodów. Sowiec' 
kie władze okupacyjne wyraźnie Niemcom 
mówią, że granice na Odrze i Nysie są gra- 
nicami sprawiedliwymi i ostatecznymi. 

Pytanie czwarte, odnoszące się do poli- 
tyki Anglii i Ameryki w stosunku do hit” 
lerowców w strefach okupacyjnych przez 
te państwa objętych zostało zbyt ogólni- 
kowo potraktowane przez uczestników 
W. S. A traktowanie hitlerowców przez 
władze okupacyjne państw anglosaskich 
jest wysoko niepokojące naród polski. Pań: 
stwa te, w umowach ze Związkiem Ra” 
dzieckim zobowiązały się do przeprowadze- 
nia denazyfikacji i do tępienia hitleryzmu 
w narodzie niemieckim i do ukarania zbrod- 
zbrodniarzy wojennych. Umowy te nie 
stety nie zostały zrealizowane. Ministro“ 
wie, generałowie hitlerowscy, twrócy woj- 
ny i odpowiedzialni za wymordowanie mi- 
lionów ludzi, .cieszą się wolnością a nawet 
jak Schacht i inni zostali wciągnięci do 
współpracy. Ten Schacht, który stworzył 
podstawy gospodarcze dla Hitlera, nie tyi- 
ko, że nie został skazany na śmierć, na co 
w pełni zasłużył, lecz uważany jest za czło” 
wieka, który może oddać wielkie usługi 
Anglosaskim planom odbudowy Niemiec. 
Marszałek Rundstedt, jeden z najbardziej 
zaufanych Hitlera, żyje w spokoju. Wy- 
roki wydane na wielu zbrodniarzy (mar- 
szałek Kesselring i inni) w początkowej 
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Wyjechali w pole. Rosa poranna perliła 
się w promieniach slońca, Z obłoków dolaty- 
wała pieśń skowronka. I stado wron z pobli= 
skiej dąbrowy, zataczając szerokie półkola, 
usiadło opodal oraczy. .„Wio graniate'* — za- 
chęcał Antek wyrostek osiemnastoletni szka- 
py. które posłuszne jego rozkazowi przygią- 
wszy karki powoli ruszyły bruzdą.. 

Wojtek starszy brat Antka, ujął mocniej 
pług. Skiby kładły się równo obsychając w 
słońcu, 

- Po kilku okrążeniach pola Antek wyjął z 
kieszeni zapisaną kartkę i stąpając miarowo. 
powtarzał z niej w takt marszu: „puer, pueri, 
puero...* 

Zwolniony pług wyskoczył na kamieniu. 
„Albo koni pilnujesz i pluga, albo wiej gdzie 
pieprz rośnie!“ — wrzasnął Wojtek. Zwinął 
młodszy brat pośpiesznie kartkę, zachmurzył 
czoło, koniom dał po bacie. | 

— Nie denerwuj się Wojtek nic ci się nie 
stało, o co wrzeszczysz?! 

— (o to za kartka, co tak z niej szwargo- 
czesz? 

-— Nie powiesz nikomu? 

« — Nie. 

„Ja widzisz uczęszczam na kurs gimnazjal- 
ny, do tego profesora co to ze Śląska do nas 
przyjechał i teraz z tej kartki uczę się gra- 
matyki łacińskiej — rozumiesz?“ r 

— Chyba, że tak — dziwi się Wojtek — 
to się jeszcze chcesz uczyć, ojciec stary, spo- 
niewierany, myślałem, że ci niedługo wesele 
zrobi i odda gospodarstwo, a tobie co inne- 
go w głowie. A do tego nie daj Boże, jakby 
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e s 
się szkopy dowiedziały, to Oświęcim goto- 


wy, jeszcze ojca wpakujesz! 

— Nie bój się, wszystko się robi pocichu, 
nikt o tym nie wie, tylko ci co tam chodzą. 

Wojtek zastanowił się chwilę. 

— Jak się masz uczyć, to się ucz — rzekł i 
kazał mu usiąść na miedzy spokojnie, a sam 
ująwszy lejce orał równo pole, od czasu do 
czasu kręcąc tylko głową, 

Antek usiadł na trawie i zabrał się z ocho- 
tą do swej kartki. 

Czytał, czytał a potem podparł głowę i za- 
dumał się. Oczy utkwione w jeden punkt i 
pomarszczone czoło świadczyły, że nad czymś 
intensywnie myśli. 

Życie układało mu się dziwnie i twardo. 
Matka zmarła akurat w chwili, kiedy po skoń» 
czeniu szkoły powszechnej wybierał się do 
gimnazjum. Do tego ciosu dołączyła się woj- 
na, nastały ciężkie czasy, Antek zamiast uczyć 
się. ciężko pracował na gospodarstwie ojca i 
przy zwózce drzewa z miejscowych lasów, 
dla znienawidzonych Niemców. Kilkunasto- 
letni chłopak niszczył siły przy dźwiganiu ol- 
brzymich bkloców, marzł na mrozie, mok 
nął na deszczu i nieraz gorzko płakał na swój 
los. Lecz do wszystkiego dołączyła się jesz- 
cze wewnętrzna rozterka; lata uciekały w 
trudzie, a on marzył ciągle o dalszej nauce. 
chciał zdobyć pewne wykształcenie, aby tym 
lepiej pracować nad podniesieniem wsi. 

Pewnego dnia zaświtała nagle iskra na- 
dziei. Profesor Ślusarczyk wygnaniec ze Ślą- 
ska, udzielał chętnym potajemnie lekcji we 
wsi. Antek dowie dział się o tym i postano 
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fazie okupacji nie zostały wykonane, a lu: 
dzie ci jeżeli ich można w ogóle ludźmi 
nazwać mają zapewnione warunki bytu. 
Zbrodniarz wojenny Kopf, którego wyda” 
nia domagał się rząd polski za czyny po* 
pełnione w Polsce, jest premierem w jed- 
nym z krajów w Bizonii *). Takich wypad: 
ków, jak pozostawianie hitlerowców na wy” 
sokich stanowiskach możnaby podać o- 
gromną ilość. 

Sędziowie angloramerykańscy uznali, że 
mordowanie partyzanów w krajach okupo- 
wanych nie podpada pod czyny karalne. 
'Tym samym uznano, że masowe egzekucje 
i morderstwą przeprowadzane przez Niem“ 
ców w krajach okupowanych były zgodne 
z prawem. Pozostawiono hitlerowcom moż- 
liwości rozwojowe pod najróżnorodniejszy* 
mi przykrywkami. Organizują się Niemcy 


„wysiedleni z ziem polskich; jawnie głoszą 


rewizjonistyczne hasła powrotu. Przemysł 
zbrojeniowy pozostawiono w całości i w re 
kach kapitalistów. Pod opieką Anglosasów 
hitlerowcy mają pełną swobodę rozwoju, 
natomiast organizacje demokratyczne, an“ 
tyfaszystowskie są szykanowane i zamyka 
się im dzienniki. 

Polityka rządów Anglii i Ameryki jest 
dla narodu polskiego i wszystkich narodów 
miłujących pokój poważnym niebezpieczeń- 
stwem i narody te muszą zdecydowanie 
przeciwstawić się faszystowskiej » polityce 
mocarstw zachodnich. 

1) Bizonia — YA połączonych stref angiel+ 
skiej i amerykańskiej. Wyraz ten powstał z:bi == 
drugi, podwójny. 
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wil także wieczorami korzystać z okazji, W 
tym celu udał się najpierw do ojca o pozwo- 
lenie. Ojciec niechętnie patrzył na to przed- 
sięwzięcie syna, nie mogąc sobie jednak dać 
rady, z jego ustawicznymi prośbami rzekł 
wreszcie: „Idź, ale i tak ci z tego nic nie bę- 
dzie, to nie jest szkoła, nikt ci świadectwa 
nie da“, Antkowi nie szło o świadectwo, je- 
mu szło o wiedzę, a kiedy otrzymał ojcow- 
ską zgodę, osiągnął połowę zwycięstwa. Wie» 
czorem wybrał się ż kolegą do profesora. By- 
li obaj niemało zdziwieni, gdy przyjął ich 
jak starych znajomych. Okazało się, że to 
także syn chłopski, który do wiedzy doszedł 
ogromnie ciernistą drogą i teraz z całej du~ 
szy radby innym pomóc. i 

Na wykłady uczęszczali wieczorami, po 
pracy. Ciągnęły się one, aż do ll-stej i l2-ej, 
później trzeba było ostrożnie iść do domu, bo 
godzina policyjna, łatwo się spotkać z niepo* 
wołanym gościem, Lekcje odrabiało się w nie» 
dzielę, święta, w wolniejszych chwilach, a 
często i przy pracy. Antek wierzył mocno, że 
kiedyś wolna Polska otworzy biednym, 
chłopskim i robotniczym dzieciom dostęp do 
wszystkich uczelni i do zdobywania wiedzy 
bez ograniczenia, Majaczyły mu się jakieś 
szeregi idące w równym marszu po nowe ju- 
tro, widział w nich kolegów, widział siebie. 
Nagle ocknął się, Wojtek skończył orkę, szedł 
do domu. Na pola schodziła noc. W dali głu- 
cho mruczały odgłosy ciężkiej kanonady. 
Zbliżał się milowymi krokami front, czas wy 
zwolenia. 

W kilka miesięcy po okupantach nie zosta» 
ło śladu. Zaczęto w nowej Polsce organizo- 
wać szkoły, egzaminować uczestników tajne- 
go nauczania i rozpoczynać normalne lekcje. 
Wśród wielu innych synów chłopskich zas. 
siadł w ławie gimnazialnej Antek. | 


- Antoni Kiełbus, 
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„Niech młodżi bojownicy naszej 
Armii swoją bohaterską walką 
przyczynią się do tego by Oddzia- 
ty Młodzieży Demokratycznej sta- 
nowiły oddziały wyborowe Armii 
Demokratycznej (z orędzia Na- 
czelnego Dowódcy Greckiej Armii 
Demokratycznej Generała Marko- 
sa do młodzieży greckiej). 

Pierwszego maja bieżącego roku 
Statis Montsoyanis członek EPQN — 
bojowej organizacji walczącej mło" 
dzieży greckiej rzucił w Atenach — 
Stolicy Grecji granatem w samochód 
ministra „sprawiedliwości“ łaszystow= 
skłego rządu ateńskiego Christosa La- 
dasa. Zemsta narodu greckiego za mę* 
kę, za przelaną krew została dokona* 
na, 

Christos Ladas, który w następstwie 
otrzymanych ran źzmarł, był uosobie* 
niem niesprawiedliwości, zemsty i po" 
gardy dla narodu. Tchnął nienawiścią 
do członków Ruchu Oporu, do wszyst= 
kiego co ludzkie i postępowe. W okre» 
sie kiedy był ministrem łaszystowskie* 
go rządu ateńskiego iysiące b. człon” 
ków Ruchu Oporu zostało skazanych 
na śmierć i straconych, Aresztowano 
i straszliwie torturowano tysiące nie- 
winnych obywateli, Ladas przeksztatci! 


- Grecję w krwawą każźnię i jeden tviel- 


ki obóz koncentracyjny. Toteż zgła* 
dzenie takiego osobnika nie było prze* 
stępstwem „lecz zapłatą za poczynione 
przestępstwa — było czynem szlachet- 
nym. Ręka która wymierzyła mu spra* 
wiedliwość nie była ręką nikczemnego 
zbrodniarza, lecz ręką patrioty. 

Młody bojownik, który z poświęce= 
niem życia spełnił obowiązek wobec 
narodu i ojeżyżny, czynem swym udo* 


- twodni!, że młodzież grecka godna jest 


szłathefnych tradycji  wolnościotwych 
Hellenów. 

Już bowiem w roku 1941 młody pa* 
trieta grechi Manolis GLEZOŚ, rzucił 
wyzwanie Niemcom, strącając z pra- 
starego ateńskiego Akropolu swaśsty* 
kę hitlerowską. 

W stódem lat potem, młody Stathia 
Montsoyanis wykonując wyrok śmierci 
na jednym z katów swego tarodu pó 
nowił wezwanie do młodzieży greckiej, 
aby powstała do walki o wolną, niepo- 
dległą i szczęśliwą Grecję. 

Słaszne ukaranie Ladasa wytwofało 
nową falę represji i terroru na modlę 
hitlerowską. Bandyci z rządu ateńskie- 


go podżegani-przez swych mocodato- ' 


ców — amerykańskich i brytyjskich 
i brytyjskich imperialistów rozpoczęli 
masowe egzekucje b. członków Rachu 
Oporu, bohaterów walki przeciwko 0* 
kupantom niemieckim. 

W ciągu jednego tygodnia zamordo- 
wano 300 zakładników. Faszyści grec- 
cy, byli współpracownicy Hitlera przy- 


wróceni do władzy przez bagnety an- | 


glo-amerykańskie, wrzucili do lochów 
więziennych i skazali na śmierć wypró- 
botwanych członków Ruchu Oporu, bo- 
katerów walki antykhiilerowskiej, Za- 
mordowali ich za to, tylko, że wal- 
czyli z okupantem hiłlerowskim i jego 
agentami. Oto nagroda imperialistów 


a 
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pecjalnie dla polskiej prasy młodzieżowej napisał VASSOS Srca 
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Dlaczego ostatnio rozlała się w Grecji fala 
' terroru faszystowskiego 


i 


przedstawiciel Wolnej Grecji w Warszawie 


| dla greckich bojowników Ruchu Opo* 


ru. 
; Dlaczego monarchiłastyści i ich an= 
| glo-amerykańścy mocodawcy tciekają 
się w Grecji do metod Goeringa i Him» 
lera? Ogarnła ich bowiem szał bandy- 
, ty, który coraz bardziej czuje swą bez- 
| siłność. 
| Ćwierćmilionowa armia, uzbrojona 
| po zęby, nieograniczona pomoc Stanów 
Zjednoczonych w dolarach, w materia- 
„łach wojennych — wszystko fo nie 
| wysfarcza, aby zabezpieczyć panotea- 
nie krwawego reżimu ateńskiego. Woj- 
nę prowadzi i wygrywa naród. Wojnę 
prowadzi i wygrywa młodzież. 

Krótki przegląd łaktów i wydarzenia 
tylko ostatnich dwóch miesięcy poztwo- 
|lą nam lepiej zrozumieć przyczyny 
| wściekłości, zalewającej ocży greckich 
faszystów i ich imperialistycznych mo- 
codawoów. i ? 

Bilans operacyj wojennych na prze- 
strzeni tych 2 miesięcy — od f marca 


do 30 kwietnia bieżącego roku przed- | 


stawia się następująco: 
nieśli 2 wielkie klęski w Epirze į 2 in- 
ne w rejonie Krusia. W Macedonii 
Centralnej, w okręgu Drama, wojska 
faszystowskie zostały zmuszone do ú- 


Gen. Markos (ź lewej) t jego sze? sztabii 


eleczki. W Tesalii i w Tracji Armia 
Markosa żadała fm poważńe cioży. 
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Faszyści po« | 
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Faszyści ponieśli klęskę w Rumelii è 
żostałł żgniecenł w Kalavryta. Na 
przestrzeni eafej Grecji, a stczególnie 
fej części północnej, Wolni Strzelcy I 
partyzanci, rekrutujący się szczególnie 
z młodzieży, nie dają tchü wrogówi. 


Za okres tych 2 miesięcy straty ła= 
szystów wynoszą: 2.600 zabitych, 
(wśród nich: 1 generał, 3 pułkowni= 
ków, 10 majorów i 158 innych ofice- 
rów), 2.500- rannych, 989 jeńców wo- 
jennych (z których 168 zaciągnęło się 
ochotniczo do Armii Demokratycznej, 
wzięli oni udział w kilku bitwach — 
walczą bohatersko i z oddaniem), Ra- 
zem stracili faszyści w marcu i kwie= 
iniu 6,109 żołnierzy. 


Broń zdobyła na wrogu w ciągu tych 
2 miesięcy pozwoliła stworzyć i uzbro* 
„łć dwa nowe pułki Armii Demokraty- 
cznej. 
zemu przypisać te odniesione przez 
Armię Demokratyczną zwycięstwa, 
przyprawiające o stał ateńskich rząd- 
ców? Temu, że naród grecki walcty o. 
swą wolność i niepodległość, że broni 
słusznej sprawy i, źe jest niezfomnie 
zdecydowany prowadzić walkę aż do 
zwycięstwa. 


Czynny udział młodzieży greckiej w 
fej walce — fo poważny wkład do 
zwycięstw Armii Markosa nad wojska” 
mt łaszystowskimi. 


Wieś Ladoutraki d'Edessa dała Ar- 
mii Markosa 180 bojowników, padcżós 
gdy w mobilizacji 1939 roku dała Ar- 
mii Narodowej tylko 70 rekrutów. Ma- 
la wioska Vorino, dała Armii Demo* 
kratycżnej 120 bojowników == mięż= 
czyżn i 60 kobiet, W takich tosiach, 
jak Achlada, Skopce, Koryfi, Lefkano, 
Okhsyja, nie ma w ogóle młodzieży. 
Wszyscy chłopcy i wszystkie dziew= 
częta opuścili wieś, zaciągając się do 
Armii Markosa. Wszystko, co jest 
zdolne do noszenia broni, bije się w 
Armii Demokratycznej. Starzy i mło« 
dzi, męźczyźni t kobiety, 

Oto dlaczego Grecka Armia Demo- 
kratyczna zwycięża i wyzwala corqz 
fo fiowe i coraz fo większe obszary 
spod jarzma monarcho-faszyzriu i a- 
merykańsko-brytyjskiej okupacji. 

1m dalej jednak posuwa się naprzód 
Armia Generała Markosa, im mniej 
monarcho-amerykante zdolal są do za- 
trzymania twycięskiegć marszu demo- 
kracji ludowej w Grecji, tym bardziej 
rośnie jej wściekłość, tym azerzej'ro- 


Coraz więcej dziewcząt greckich wstępuje w szeregi armii gen. Markosa 
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Junacy SP 


Godzina 8-ma rano. Zalaną słońcem ulicą Mar- 
szałkowską przemykają śpiesznie auta, jadą prze- 
pełnione tramwaje z uwieszonymi na stopniach pa- 
.sażerami, ciągną chodnikami ludzie do pracy. Do- 
brze jest tak iść rano słoneczną ulicą; lekko i przy- 
jemnie. Gdzieś w pobliżu brzęczą łopaty i stukają 
kilofy. Skręcamy w Świętokrzyską. 

Uwaga! 

Zielną jedzie wagonik naładowany gruzem. Usu- 
wamy się posłusznie na bok, mijają nas roześmia* 
ne twarze junaków „Służby Polsce". 

— Jak się pracuje chłopcy — rzucamy odrucho=* 
wo. pytanie. 

— A dobrze — brzmi odpowiedź. 

Dobrze to jeszcze za mało, niedowierzamy tej 
zdawkowej odpowiedzi, chcemy zobaczyć sami. 
Podchodzimy do hułcowego, prosimy, żeby objaśnił 
nas, co robią chłopcy, ile godzin pracują, jak spę- 
dzają czas, kiedy kończą pracę, czy są zadowole 
ni, czy nie chodzą głodni, czy nie zniechęcają się 
do pracy i nie udają chorych. 

— A ktoby się tu do pracy zniechęcał. Mowy 
nie ma. Jest właśnie zupełnie odwrotnie, chłopcy 
rwą się do roboty i gdyby pozwolić pracować im 
cały dzień — pracowaliby. Ale praca trwa tylko 
5 godzin dziennie. Od 8 do 13-tej, albo od 13-ej do 
18-ej, Wtedy, kiedy pierwsza grupa pracuje, dru- 
ga odpoczywa, uczy się i bawi, wtedy, kiedy druga 
pracuje, uczy się i bawi pierwsza. 

Organizacja S. P. wzorowana jest na służbie woj 
skowej, chłopcy podzieleni są na brygady, w skład 
których wchodzą 3 bataliony, bataliony na kompa- 
nie (3), a kompania na plutony (2) przy czym w 
skład plutonu wchodzi 60 junaków. Rozkład zajęć 
jest we wszystkich obozach ten sam' 5 rano po- 
budka, gimnastyka, mycie i śniadanie, 7 wymarsz 
na robotę, która jak już mówiłem trwa od 8-ej do 
13-ej poczym następuje zmiana plutonu, to znaczy 
przychodzi druga grupa, a pracujący rano wracają 
do obozu na obiad. Po obiedzie zajęcia szkolne i 
wolny czas. Każdy robi, co mu się tylko podoba. 
Kto chce czytać, może czytać, kto chce tańczyć, 
może fańczyć, kto chce śpiewać może i to robić. 


\ 


przy pracy 


Odżywianie junaków jest tak pomyślane, żeby je- 
dzenie było smaczne i požywne. Codzień każdy ju- 
nak dostaje ćwierć kg mięsa, aw jeden dzień bez- 
mięsny pół kg. ryby. Na śniadanie często jest kieł- 
basa, marmolada z chlebem i kawą, albo makaron 
z mlekiem. Nad zdrowiem chłopców czuwają spe- 
cjalni lekarze brygad i personel wyszkolonych in 
struktorów sanitarnych. Przeglądy lekarskie odby- 
wający się w brygadach raz na tydzień. Ponadfo 
w razie potrzeby każdy junak może zwrócić się do 
lekarza dwa razy dziennie: rano przed wymarszem 
do pracy i wieczorem — po zakończeniu pracy. 
Zresztą co tu dużo mówić, Spójrzcie na nich sami, 
czy wyglądają na zniechęconych i zamorzonych? 

Oglądamy się. Dokoła nas kręcą się, jak w mro- 
wisku młode, muskularne, opalone ciała, Ciężkie 
młoty podnoszą się rytmicznie w silnych dłoniach, 
migają szybko przerzucane z rąk do rąk cegły. 

— Te Janek, może byś tak uważał trochę i nie 

-tłukt cegieł — odzywa się strółująco jakiś junak. 

Janek rzeczywiście zagapił się trochę, ale szyb- 
ko wraca do skupionej uwagi. 

Koła małych wagoników stukają i trą się o szy- 
ny, chłopcy wykrzykują przeciągle swoje „uwa 
gaaa' na skrzyżowaniu ulic. 

— Proszę pana — zwracamy się do hufcowego, 
a gdzie jeszcze pracują takie brygady? 

— W całej Warszawie, co mówię, w całej Polsce, 
na Śląsku, nad morzem, Żuławach, w kielecczyźnie, 

. wszędzie. 

— A w Warszawie gdzie? 
. — Na Lesznie, na Pradze... 

— Na Pradze? — Postanawiamy w myśli poje- 
chać tam zaraz, Żegnamy zapracowanych. chłop- 
ców, znów idziemy rozwaloną Świętokrzyską. Z le- 
wej i prawej strony sterczą żałosne kikuty rozwa- 
lonych. domów, jak kalekie istoty ludzkie błagające 
o pomoc, o nowe życie. W myśli widzimy już jak 
te żywe ramy stolicy goją się szybko pod ofiarny 
ml rękami młodych chłopców z S. P., jak wyrastają 
wspaniałe domy, jak rośnie nowe miasto; pięknie 
i bogate. . 


Na przystanku spora grupa ludzi. To ostatni L. 


Ciągła opieka lekarska 
ad junakami SP sprawia, : i 


że raźno i ochòczo stają ł 


do pracy. 


otr, tt 


„spóźnialscy”, chodzący teraz niecierpliwie pe 


chodniku w oczekiwaniu na tramwaj, który zawie- 


zie ich do pracy. 

— „Idzie już, idzie”. 

Tłumek wychodzi na jezdnię, czeka. Czekamy ł 
my. Mamy przecież jechać na Pragę do następnej 
drużyny S. P. ` 

— "Nie ma miejsca proszę państwa, wagon rusza. 
tramwaj zadzwonił, zazgrzytał, ruszył. 

Nie ma miejsc, proszę nie wsiadać, proszę zejść 
ze stopni — słyszymy jeszcze zdenerwowany głos 
konduktora. 

Nie ma, to nie ma, trudno, na Pragę pojedziemy 
kiedy indziej. Idziemy znów pieszo słoneczną ulicą. 

W dali za nami dźwięczą wyraźnie łopaty i 
zgrzyłają rytmicznie małe wagoniki. 

M. Kowalska. 


Przed zjednoczeniem 
ruchu młodzieżowego 


Prezydium Centralnego Komitetu Jed- 
ności Młodzieży uchwaliło na zebraniu 
w dniu 2LV, br., że zjednoczenie ideowo- 
wychowawczych organizacji młodzieżo. 
wych nastąpi w dniu 19, 20 i 2f lipca br. 
na Kongresie Jedności Młodzieży Polskiej 
we Wrocławiu. W dniu 22 lipca odbędzie 
się we Wrocławiu Wielki Złot Młodzieży 
Polski Ludowej, w którym weźmie uaj 
około 40 tysięcy młodzieży z całego kra- 
ju, oraz delegacje zagraniczne. 

Dla przygotowania deklaracji ideowo- 
programowej zjednoczonej organizacji 
Prezydium .C K. J. M. powołało komisję 
w składzie kol. kol.: Morawski Jerzy, Na- 
górski Wiktor, Ożga - Michalski Józef, 
Wróblewski Zdzisław. 

Dla przygotowania Kongresu Jedności 
Młodzieży Polskiej powołano Biuro Kon- 
gresu, którego kierownictwo objął kol. Ja- 
gusztyn Władysław. X 

Dla przygotowania Zlotu Młodzieży Pol. 
ski Ludowej powołano Komendę Zlotu, 
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zlewa się fala faszystowskiego terro- | Demokratycznej. Obóz Makronisi liczy , 


ru. 

Obecnie, w kilka dni po masowych | 
egzekucjach, które wstrząsnęły całym | 
światem postępowym, toczą się w Gre- | 
cji dwie wielkie rozprawy sądowe. 

W Labrion toczy się rozprawa prze- 
ciw 114 żołnierzom i oficerom greckim, 
więźniom obozu koncentracyjnego w 
Makronisi. „Sprawiedliwość monar- 
chołaszystowska stawia ich pod sąd, 
bo odmówili bić się przeciwko Armii 


| 
| 
| 
| 
| 


18.000 takich „przestępców“ — wszy- 


stkim im grozi los ich 114 towarzyszy. 
Internowani w tym obozie fórmowa- 
ni są w kompanie, które gromadzi się | 
na specjalnym placu. Tu odbywa się | 
selekcja każdej grupy, z której wybie- 
ra się po 3 — 4 osoby. Ludzie ci zo- | 
stają następnie rozstrzeliwani na o-| 
czach pozostałych, Inny rodzaj śmier- | 
ci, to zaszywanie ofiar skrępowanych | 
linami w worki, w ten sposób, że je- | 


i 


dynie głowa jest na wierzchu. Potem 
wrzuca się ich do morza. Są oni kilka- | 
towarzysze mogli dłużej obserwować 
ich agonię. 

W mieście portowym Pireus toczy | 
się rozprawa przeciw 126 oficerom, po- 


„Należy podnieść najgorętszy protest 
przeciwko krwawej fali terroru przeci- 
Š | 
krotnie wyciągani na powierzchnię, aby | wko masowym mordom, dokonywa: 


| nym na patriotach greckich. Należy 


walczyć o uwolnienie wszystkich więź* 
niów politycznych w Grecji. Należy 
wzmocnić sekcje pomocy materialnej 


doticerom i żołnierzom greckiej mary- | dla walczącej Grecji. 


narki wojennej. 


Są oni oskarżeni o | 


Sprawa walczącego narodu greckie* 


chęć obalenia istniejącego ustroju. 
Wszystkim oskarżonym w obu roz- 
prawach grozi kara śmierci. 


, łujących wolność narodów. 


i VASSOS GEORGIOU 


| go jest bowiem sprawą wszystkich mi- , 


dą zajęcia 


Str. 12 


Akcja wczasów letnich 
młodzieży zorganizowanej 


Zamieszczamy poniżej komunikat Central. 
nego Komitetu Wczasów Młodzieży %orga- 
nizowanej, utworzonego celem przemyśle- 
nią i przeprowadzenia wspólnych dla całej 
młodzieży wczasów w okresie letnim. Pod- 
jeta akcję witamy z entuzjazmem, zwłasz- 
cza z uwagi na udział młodzieży wiejskiej. 
Wczasy dadzą jej niewątpliwie możność 
zaczerpnięcia świeżych sił do ciężkiej pra- 
cy na roli, Spodziewamy się, że zostaną one 
tak przeprowadzone, aby nie było kolizji 


między nimi a intensywną pracą w polu. 


W ten sposób udział wsi będzie poważny. 


Uchwałą Komitetu Centralnego OMTUR, 
Zarządu Głównego ZWM, Zarządu Głów- 
nego ZMWRP „Wici“ i Głównego Komite- 
tu Wykonawczego ZMD postanowiono te- 
goroczną akcję wczasów przeprowadzić 
wspólnie, Będzie to wyrazem wyjścia na- 
szych organizacji w okres przygotowania 
jedności organicznej młodzieży. Wspólne 


- wczasy przyśpieszą jedonść i pogłębią zbli. 


żenie członków poszczególnych organizacji 
jak również przyczynią się do podniesienia 
poziomu ideologicznego młodzieży, włą- 
czenia jej do odbudowy kraju oraz zwięk= 
szenia zdrowotności i tężyżny fizycznej. 

Dla przeprowadzenia w akcji powoła- 
ną została Centralna Komisja Wczasów 
Młodzieży Zorganizowanej. W skład jej 
weszli: kol. Kędziorek Feliks (ZWM), jako 
przewodniczący, kol. Lichaczewska Krysty- 
na (OMTUR) jako zastępca i kol. Hajto 
Eugeniusz („Wici”), jako sekretarz. Kol. 
kol. Cepulis Władysław (ZWM), Jaroszek 
Stefan („Wici”, Mościcki (OMTUR). W ślad 
za tym powołane zostaną Komisje Woje- 
wódzkie, których zadaniem będzie kiero- 
wanie akcją na terenie 26 »iebozi wią w-myśl 
odgórnych wytycznych. Sekretariat Komisji 
mieści się w Warszawie, przy ul. Dworko. 
wej Nr 3. i A 

czasy będą miały podwójny charakter: 
kursów atkywistów (metodyki, per szkole 
nej, metodyki pracy w kołach wiejskich 

i metodyki pracy organizacji sportowych), 
arag obozów szkoleniowo = wypoczynko- 
wych pod namiotami. 

W programie obozów uwzględnione bę. 
wychowaweżo - oświatowe 
świetlicowe, wychowanie fizyczne i sport, 
turystyka a równocześnie zarezerwowana 
została pewną ilość godzin (3 godz. dzien. 
nie) eo w efekcie da na pracę 1.300.000 
godz. przy odbudowie w myśl ustawy 6 po: 
wsżechnym obowiązku przysposobienia za« 
wódowego, wychowania fizycznego i przys 
sposobienia wojskowego. 

W czasami objęta zostanie młodzieżw licz. 
bie do 30.000, z tym, że pewną ilość 
miejsc przewiduje się dla młodzieży nie« 
zorganizowanej, aby dać jej okazję i zbli. 
żenia się do ideowych organizacji młodzie- 
ży. 

Dla przygotowania komend obozowych 
odbędzie się specjalny kurs szkoleniowv 
w łurczynku pod Warszawą (10 — 25 
maja). 

Tak przygotowana i przeprowadzoną ak- 
cja wczasów pogłębi braterstwo i przyjaźń 
wśród młodzieży i będzie najbardziej ma. 


' sową szkolą wychowawczą dla przyszłej 


zjednoczonej organizacji. 


A 
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Z życia Organizacji 
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Z Kół licealnych — tylko aktywni Wiciarze 


W Nr. 17 „Wsi” z 25.1V br. został za- 
mieszczony „List Wiciarza-licealisty”. Po- 
niżej drukujemy ten list 1 odpowiedź na 
niego nadesłaną przez kol. Jana żmudę z 
Tyczyna. Kol. Żmuda daje b. dobrą odpo- 
wiedź na niezaradne i niepoważne stano- 
wisko kol. Madeja. 


Szanowny Redaktorze! 

Na warszawskim Zjeździe Akademików i Licca- 
listów Wiciarzy wzywaliście w pięknych słowach 
nas — licealistów do pogłębiania samowiedzy spo- 
łecznej poza obowiązującym programem szkolnego 
nauczania, Mówiliście, że na studiującej młodzieży 
wiciowej spoczęło wielkie zadanie zdobycia grunto- 
wnego poznania dziejów ruchu ludowego, że trzeba 
ten ruch badać naukowymi metodami choćby na 
własnym terenie, Słuchaliśmy z zainteresowaniem i 
biliśmy Wam brawo ze szczerego serca, no bo na- 
szym zdaniem macie racjęl 


Donoszę Panu Redaktorowi, że w naszym kole 
postawiliśmy sobie zaraz po powrocie z Warszawy 
zagadnienie poznania kulturalnej, społecznej ; go- 
spodarczej rzeczywistości wsi w szerszym zakresie 
niż to daje gimnazjum ogólnokształcące i liceum. 
Napotkaliśmy jednak na niebylejakie trudności. O 
nich będzie reszta tego listu, x 
- Nasze koło, jak zresztą i inne w naszym prowin- 
cjonalnym mieście (jest ich razem 3) nie jest zao- 
patrzone w narzędzia badań. Biblioteka szkolna, 
wprawdzie już pokaźna, nie ma prawie wcale odpo- 
wiednich dla pracy wiciowej książek. Nie mamy 
w dalszym ciągu ani „Dziejów Chłopów“ — prof. 
Śreniowskiego, ani Jerzego Tepichta — O wsi w 
planie trzyletnim, Tadeusza Reka — Historia Ru- 
chu Ludowego, czy Waszych „Drogowskazów fa 
manowcach kultury ludowej", Wymieniam te pozy- 
cje książkowe jedynie dla przykładu. Można by je 
oczywiście znacznie powiększyć. Na własną biblio- 
tekę nie możemy sobie pozwolić, r 


Świetlica naszego Gimnazjum posiada bardzo nie- 
liczne pisma. Nie preńumeruje się np. Waszej 
„Wsi“, Czytamy jedynie „Wici”, ale dla nas — li- 
ecalistów jest to przecież niewystarczająca lektura, 

Aktualna problematyka wsi nie jest należycie 
uwzględałana przy nauczaniu zagadnień życia 
współczesnego. e 

Nie wiemy gdzie szukać przyczyn, ale 2 ramie 
mia Związku. Młodzieży Wiejskiej nikt dotąd jesz. 
eże u nas Ale był, nie otrzymujemy żadnych instruk- 
cji, nie prowadzi się także żadnej akcji odczyło> 
wej i dyskusyjnej. Czyżby to prawda (często tak 
słychać), że „Wici” zamiast płonąć — przygasają? 
Liczymy, że od Was z Redakcji przyjedzie ktoś 2 
odczytem do nas. 

Nie dziwcie się Panie Redaktorze, temu listowi, 
ale naprawdę młodzież wiciowa z prowincji nadal 


"nie ma pełnego kontaktu z aktualnymi zagadnie- 


miami ustrojowymi, Gimnazjum ogólnokształcące 
jest wciąż jeszcze zaściankiem dobrzyńskim. 

Nie wiemy czy zechcecie ogłosić ten list, Gdy- 
byście się zdecydowali — dodajcie jeszcze: mło- 
dzież wiciowa z liceów chce już teraz podjąć przy- 
padającą jej rolę społeczną. Chce się do tej pracy 
uzbroić intelektualnie, Nie nadarmo przecież zde- 
klarowała się na warszawskim zjeździe, Wołamy 
więć o odpowiednie książki, prasę ludową, odczyty, 
szerokie powiązania z resztą ruchu młodzieżowego, 
Inaczej nie będziemy mogli zaznaczyć się godną 
wzmianki działalnością. 

Wam i całemu Zespołowi przesyłamy wiciowe po- 
zdrowienia. 

Jerzy Madej 


Radom, 25 matca 1948 r. z 


Ważnym zagadnieniem dła Kom. Stad. Mł W. 
„Wiel“ jest wysokość poziomu zagadnień wicio- 
wych, jakie istnieją w Kołach Licealnych, które 
w naszym Związku odgrywają niepowszechną roię. 
Mają one wychować przyszłą „chłopską grupę 
przewodnia“, która ma być ściśle związana ge 
swym Środowiskiem, mażyć jego zagadnieniami, 


Koła Licealne, . poza obowiązkową nauką w 
szkole, mają rozszerzać i pogłębiać wśród swych 
członków wiedzę społeczną. Utrzymując łączność 
ze wsią, z jej życiem, mają się przyczynić do kry- 
stalizowania chłopskiego światopoglądu, Na wi: 
elarzy licealistów spada obowiązek  „zniwelowa- 
nia nożye kultaralnych*, © czym pisze J, A. Król 
na łamach „Wsi“. Dlugo możnaby jeszcze wyli- 
czać zadania Kół Lit. podkreślić ich waźność w 
rozwoju obecnego życia, w jego uspołeczniceniw, 
Ale pomijamy to, gdyż chodzi o €o innego, 

Czy Koła Licealne wywiązują się ze swych obo- 
wiążków? Znaczna część może śmiało odpowie- 
dzieć: tak! Wiciarze — lcealisei tych kół są w 
Powiat. Zarzaądach, Wojewódzkich, Kolach tere- 
nowych, biorą udzłał w pracach Zw. Sam. Chh, 
urządzają w czasle ferii przedstawienia a uzyska- 
ny dochód wykorzystują na powiększenie swych 
bibliotek, organizują po wsiach różne odezyty, 
it dt t. du, "0h 
- Istnieją jednak Koła, które jeżeli nie prowadzą 
działalności zbliżonej do linii K.S.M.-ów, to „śpią 
w letarga*, gdyż brak im książek o tematyce wi- 
ciowej w szkolnejbibliołece, brak 
prasy (szezeg, ludowej) w świetlicy Gimnazjam, 
gdyż Koło czyta jedynie „Wiei*, gdyż. „brak nkeji 
odczytowej i dyskusyjnej z ramienia Związku 
IŁ d. Świadczy o tym „List wiciarza = licealisty* 
— kol, Madeja z Radomia, umieszczony na łamach 
„Wsi“ (Nr. 17). I ten kol, Madej wyraża wątpił 
wość, czy „Wieł* zamiast płonąć == nie przyga« 
sają?! 

Czy koledzy ci (chociażby z Radomia) slyszeli 
eoś o Pow. i Miejskich bibliotekach? O „Czytelni: 
ku" | o Poradniach Świetlicowych, które wypoży« 
czają odpowiednie komplety książek? Czy koledzy 
nie mogą znaleść prasy ludowej (indywidualnie, 
łab przez Wasze Koło) poza murami Gimnazjum? 


Czyż dzisiaj brak Wam Koledzy zagadnień do 


, przeprowadzenia sańiodzielnych dyskusji? — Na- 


= 


pewno niet 

Jeżeli by Związek nasz musial przeprowadzać 
akcję odezytową | dyskusyjną I w Kołach Liceat 
nych (które mają być awangardą ruchu wiełowe: 
go), to cóż mówić o kołach terenowych, gdzie nie- 
kiedy trzeba jeszcze uwałezać £ analfabetyzm?! 
Jaki byłby wówczas udział Źwiązku w życia pań- 
stwowym, w gospodarczej przebudowie wsi? 

W roku 1047, przy egzaminie wstępnym na jed- 
nym x uniwersytetów, zapytano pewnego wielarza: 
lleealistę: kto jest prezesem Zarządu Głównego 
„Wici? — mie wiedział! Kolega ten i jemu po- 
dobni, szukają w naszych Kotach jeżeli nie schro- 
nienia, to korzyści w postaci wzgłędów dla człon= 
ków organ. młodz, przy wstępie na wyższe uczel- 
nie, do Domów Akademickich itp. 

Tutaj właśnie wyłania się przed Kom. Stuð MŁ 
W. „Wiel* zadanie zbadania poziomu zagadnień 
wielowych w Kołach Lic, Oraz przeprowadzeńie 
w nich odpowiedniej werylikucji, Z Kół Lie. wini 
ni wyjść tylko naprawdę Świadomi i aktywni wi- 
ciarze, innych nie powinniómy tolerować. f 

Nie powinna faż istnieć taka siła, która by naa 
jesżeże uirzymała w bierności, „w chwi gdy by 
ezy się wnika o przebudowę wsi-państwa polskie: 
gos 


Jan Zmuda 


Nr 22 


KOMUNIKATY 


Kraków 3 


Zgodnie z § 30 Statutu Wojewódzkiego Związ- , 
ku Zarząd Wojewódzkiego Związku Młodzieży 
Wiejskiej „Wici w Krakowie zwołuje na dzień 
6 czerwca 1948 r. godz. 9-ta rano do Krakowa Zwy” 
czajne Walne Zgromadzenie Delegatów Kół Mło- 
dzieży Wiejskiej „Wici* województwa  krakow* 
skiego. 

Porządek obrad. 

1. Zagajenie i powitania, 

2. Powołanie Prezydium, 

3. Odczytanie protokółu z poprzedniego Walnego 
Zgromadzenia, ; 

4, Sprawozdanie Zarządu Wojewódzkiego: 

a) z działalności Zarządu, 
b) kasowe, 

5 Referat ideowy, : 

6. Dyskusja nad sprawozdaniam: i referatem, 

7. Zatwierdzenie sprawozdań i bilansu oraz udzie- 
lenie Zarządowi absolutorium, 

8. Wybór władz Związku, 

9 Wybór Delegatów na Zjazd Centralny, 

10. Plan pracy i budżet, 

11. Wnioski i rezolucje, 

12. Zamknięcie Zjazdu. . 

W Walnym Zgromadzeniu biorą udział: 

a) delegaci Kół po 1 na każdych 25 członków, 

b) Prezesi Zarządów Gminnych, 

c) Prezesi i sekretarze Zarządów Powiatowych 

lub zastępcy 

d) członkowie Wojewódzkiej Komisji Rewizyj- 

d nej, 

e) członkowie Zarządu Wojewódzkiego, 

Í) członkowie Wojewódzkiego Sądu Koleżeńskie- 

go. 


Za Zarząd: 
a Bożek Franciszek 
_ Bydgoszcz | 
Uchwałą Zarządu Wojewódzkiego Związku Mło* 
dzieży Wiejskiej „Wici“ w Bydgoszczy z dnia 
24.1V.1948 r., zwołujemy na dzień 13 czerwca 1948 
r. Walny Zjazd Delegatów naszego Związku. 
Porządek obrad następujący: 
1) Zagajenie 
2) Wybór przewodniczącego zjazdu 
3) Przemówienia gości 
4) Odczytanie protokółu 
5) Reefrat ideowo-organizacyjny 
6) Dyskusją 
7) Sprawozdanie Wojewódzkiego Związku 
8) Sprawozdanie Komisji Rewizyjnej 
9) Dyskusja 
10) Udzielenie absolutorium ustępującemu Zarzą- 
dowi 
11) Wybór władz Wojewódzkiego Związku 
12) Uchwalenie planu pracy : 
13] Wolne wnioski 
14) Zakończenie 
Za Zarząd: 
Sekretarz 
Wiatrówna A. 
V-prezes 
Leczykiewicz S. 


Szczecia 

Zarząd Wojewódzki ZMW „Wici”* w Szczecinie 
zawiadamia, że Statutowy Walny Zjazd Wojewódz- 
ki odbędzie się w dniu 6 czerwca br. w sali Z Z K 
przy ul. Partyzantów 2 z następującym porządkiem 
obrad: - y 

1. Otwarcie Zjazdu 

2. Przemówienia powitalne 

3. Powołanie prezydium 

4 Wybór przewodniczącego i powołanie sekreta- 
rzy 

5 Referat ideowo-programowy 

6. Dyskusja nad referatem 


WICI 


7. Wybór Komisj: Matki, skrutacyjnej i wniosko- 
wej 

8. Sprawozdanie ustępującego Zarządu 

9. Sprawozdanie Komisji Rewizyjnej 

10. Dyskusja nad pkt. 8 i 9 

11 Udzielenie absolutorium ustępującemu Zarzą- 
dowi 

12. Wybór Zarządu Wojewódzkiego, Komisji Re- 
wizyjnej, Sądu Kol. ` 

13. Wybór delegatów na zjazd krajowy 

14. Uchwały i rezolucje 

15. Wolne wnioski 

16 Zamknięcie Zjazdu. 4 

Rozpoczęcie obrad o godz. 9,00. 


Za Zarząd: 
Sekretarz: 
zymanowski M, 
Prezes: 
Makieta L. 
Olsztyn , 
Zgodnie z par. 30 statutu Zarząd Woj. 
ZMW „Wici“ zwoluie do Olsztyna ka dzień 
15 czerwca godz. 10.00 Zwyczajne Walne 
Zgromadzenie Delegatów" 
Porządek obrad: 
1) Otwarcie Zjazdu, 
2) Powitanie 4 ści, 
3) Wybór przewodniczącego, oraz powo- 
łanie Prezydium i sekretarzy, 
4) Przyjęcie regulaminu obrad,” 
5) Odczytanie protokółu z poprzedniego 
Złazdu, - Pyzącż a 
6) Referat ideowo - propagandowy przed 
stawiciela Zarządu Głównego, 
A Dyskusja, ; 
~ 8) Wybór Komisji: a) Matki, b) Wniosko. 
wej, 
9) Sprawozdanie z działalności Zarządu 
Wojewódzkiego, ć 
10) Sprawozdanie Komisji Rewizyjnej, 
ID Dyskusja nad sprawozdaniami, 
12) Udzielenie absolutorium ustępujące- 
mu Zarządowi, 
- 19) Wybór Władz Związku, N 
14) Uchwaly i wolne wnioski, 
15) Zamknięcie obrad. 
Delegaci zgłaszają się w 
Związku, ul. Kopernika 14. 
Z wiciowym pozdrowieniem 
Sekretarz 


Sekretariacie 


Prezes 


z, 


KORESPONDENCYJNY KURS 
RZEMIEŚLNIKÓW BUDOWLANYCH. 
Związek Młodzieży Wiejskiej R.P, „Wielć na 
zlecenie i pod kontrolą Ministerstwa Odbudowy 
organizuje -1-roczny kurs korespondencyjny, celem 
doszkolenia pracujących na wsi rzemieśników. bu 
dowlanych, posiadających kilkuletnią samodzielną 
praktykę. g 
Kurs zakończony hędzie egzaminem czeladni- 
czym na podstawie klórego uczniowie otrzymują 
tymezasowe zaświadczenie, upoważniałące do na- 
bycia karty rzemieślniczej, 
Nanka obejmuje dwa działy: 
* 1. murarski z uwzględnieniem robót betoniar- 
skieh i zduńskich, 
2. elesielsko - stolarski z uwzględnieniem robót 
dekarskich i szklarskich. 
Informacje za załączeniem znaczka pocztowego 
t zapisy przyjmuje sckretariat pod adresem: 


Korespondencyjny Kurs Budownictwa Z. M. W. 
g „Wici“ 
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Międzynarodowa Konferencja 
Młodzieży pracującej 


Pośród głównych zagadnień, rozpracowywa- 
nych przez Komitety Wykonawcze Światowej 
Federacji Młodzieży Demokratycznej — Mię- 
dzynarodowa Konferencja Młodzieży Pracnją-_ 
cej, mająca się odbyć w sierpniu br. w War- 
szawie, znalazła się na jednym z pierwszych 
miejsc. 


Jednym z głównych celów tej konferencji 
będzie, jak to określa rezolucja Komitetu Wy- 
konawczego, wprowadzenie młodzieży pracują- 
cej do kadr ludów, walczących o pokój i nie- 
zależność narodową przeciw imperialistom ca- 
łego świata, zmobilizowanie jej do walki o lep- 
szą przyszłość, o lepsze warunki życia. 


Konferencja ta będzie miała. charakter mię- 
dzynarodowy i udział w niej będzie dostępny 
dla wszystkich organizacji młodzieży demokra. 
tycznej. Nie ograniczy się ona tylko do proble- 
mów, interesujących młodzież robotnicza, 
uwzględni również zagadnienie młodzieży 
chłopskiej w krajach zależnych i kolonialnych. 


Oto projekt porządku dziennego, wysunięty 
przez Komitet Wykonawczy: 


1) Sprawozdanie Komitetu Wykonawcze- _/ 
go SFMD o zadaniach młodzieży pracującej 
w walce przeciw imperializmowi o pokój i nie. 
zależność narodową. 

2) Młodzież pracująca w walce przeciw bez- 
robociu i nędzy o prawo do pracy, w walce 
o konkretne zastosowanie zasady: „Równa pra- 
ca — równe wynagrodzenie”. 


3) Młodzież pracująca w walce o zniesienie 
zatrudnienia nieletnich, o ustanowienie ubez- 
pieczeń społecznych (opieki i kontroli lekar- 
skiej), odpowiednio dostosowanych do sytuacji 
pracujących, o prawo do wypoczynku i roz- 
rywki. 


4) Młodzież pracująca w walce o prawo two- 
rzenia związków zawodowych, o prawo wy- 
boru zawodu, o rozwój Kulturalny i wycho- 
wanie fizyczne, 

5) Dyskusja, przygotowanie końcowej de- 
klaracji i orędzia do młodzieży całego Świata. 

Liczba uczestników wynosić będzie około 
600 osób. Komitety organizacyjne powinny 
uwzgłędnić przy wyborze delegatów jednostki 
najbardziej czynne ji reprezentacyjne dla po- 
szczególnych zawodów, 


Konferencją będzie trwała 8 do 10 dni. 
Główna odpowiedzialność za zorganizowanie 
jej spoczywa na sekretariacie SFMD. Sekreta- 
riat ten organizuje Komitet Przygotowawczy, 
do którego zostaną zaproszenj przedstawiciele 
poszczególnych krajów. Zostanie również utwo- 
rzony Polski Komitet Przygotowawczy Konfe- 
rencji. 

Komitet Wykonawczy zaproponował, aby ma- 
teriały oświetlające położenie młodzieży pracu. 
jącej opracowane zostały oddzielnie w każdym 
kraju przez przyszłych uczestników Konfe- 
rencji, > X 

Komitet Wykonawczy SFMD wzywą mło- 
dzieź pracująca do poparcia Konferencji a jej 
przyszłych organizatorów i uczestników — do 
rozpowszechniania jej przez propagandę pra- 
sowa radową, Świetlicową oraz przez zaanga< 
żowanie do współpracy Związków Zawedo« 
wych, 
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Złączona dłonie 
Muzyka: E. Olearczyk Słowa: R. Stiller 


Zlączóne dfonie` 


Muzyra:E Olearczyh 


Połączmy młodzieńcze ramiona 
by razem do szczęścia się szło, 
pod kroków protestem niech kona 
niezgoda i smutek i zło. 
Rozkołysze wiatr wokoło 
śmiechu złoty plon 
gdy serca uderzą wesoło, 
wesoło jak dzwon, 
Refren: Złączone dłonie, złączone dłonie 
to najpiękniejszy sztandar naszych łat. 


Nad sercami niebo płonie 

a na twarzach wiatr, wiatr. 

Złączone dłonie, złączone dłonie 
to zbudowany w młodym marszu świat 
gdzie napotkał brata brat 

i przyszłość podała im dłonie. 


Młodzieńczy ten marsz huczy po to 
by legend nie czepiał $ię wzrok, 
idziemy za naszą tęsknotą 

co tańczy przed nami o krok. 

Za tęsknotę czyn popłynie. 
ludziom będzie lżej 

i za to wytrwamy w godzinie 

i dobrej i złej. 

Refren: Złączone dłonie... i t. d. 


WŁADYSŁAW STRZELECKI 


Ziemia Odzyskana 


Krajobraz żyjący sensem godzin kipi. 
Cieszy dobrowolny pośpiech odbudowy, 
Płonące pragnienia twórców myślicieli 
chłoną świeży zapach-żywicy i sosen. 


Twarze w skurczach zżółkły od dymu w fabrykach. 
Oczy zczerwieniały od pyłu z dna kopalń 

p; i ścięgna zwapniały. Orzący ugory 
w mozole upartym potęguje miłość. 


W głębiach skaczą windy. Śpiewa wiatr po hałdach. i 
Zgromadzone prochy dniom idącym pokarm. 

Dym na jasnym niebie znaczy wykres trudu. 

Dzieci szczęściem kwitną, w przyszłość idą pewne. 


Dłoń bratnia na zachód rozwarta do zgody 
Anteny rzucają w świat cały pieśń trwania, 

w obronie wolności zdolna stwardnieć w kastet 
niesie w obszar wschodu żywy pocałunek. 


Na wyścig zagonom, na wyścig motorom 

trwa lekcja zwycięska. Już dosyć krwi ciekło, 
Polskiej racji stanu program ziarnem dzwoni. 
Krzepnie najpewniejszy bastion — mocny człowiek. 


Na miedzy 


Przewracam kartki, czytam i nie rozumiem nic, 
Tak głośno szumi trawa, tak sennie dyszy zboże, 


| ora-taorat i przysfóść po-da-(o Im dla = nie Mlo- dfo- nie I słońce tak rozmarza, że chyba książkę złożę 

} banera I będę razem z wiatrem promienie pleść i strzyc. 

(FF) FZE === ZZ ZZ] è 

| MS stó? | W | i Chabrowe oczy patrzą na mnie ze wszystkich stron 

(EH Śmieją się z usta maków kusząco i namiętnie 
RE A R ZK Fire A im oA ( - KoHpGÓ I jak tu na te cuda spoglądać obojętnie? 


agłusza serca bicie ogromny zbożny dzwon. 


| s agłusza sereca bicie szumne brzęczenie pszczół, 
Wiatr marszczy bieg obłoków na szaforowym niebie 
Nawet pijane słońce jak lampa się kolebie, 


L płynie słodki, ciepły kojący zapach ziół, / , 
SĘ i Z. Barchanowska 


e * 


zl RE ZK ETA I ZĄBEK 


T a 


4 


Nr 22 


amerykańskich celem rozładowania na- 
prężonej sytuacji. Nota USA, w. analizie 
tej sytuacji, przypisywała jednak winę 
az naprężoną sytuację Związkowi - Rae 

ieckiemu. 

- - Odpowiedź Rzędu ZSRR natomiast 
wykazała jasno, że tę odpowiedzialność 
ponoszą USA, bowiem wszędzie, gdzie to 
tylko jest możliwe, zakładają bazy woj- 
skowe, skierowane przeciwko ZSRR; 
wspomagają ruchy faszystowskie, odbu= 
dowują itmperialistyczne Niemcy, tworzą 
bloki wojskowe państw na Zachodzie itd. 
ftd. Zaś Związek Radziecki zawsze stał 
na stanowisku utrwalenia pokoju i mimo 
takich posunięć ze strony USA, gotów 
jest rozmowy podjąć. z Ga 

Okazało się jednak, że wystosowanie 
takiej noty było tylko trikiem dyploma- 
tycznym Marshalla, który spodziewał się 


innej odpowiedzi, takiej, któraby pozwo- 


lila propagandzie amerykańskiej wyka- 
zać złą wolę Związku Radzieckiego. 

Przeliczyli się dyplomaci amerykańscy 
i przez konferencję prasową Marshalla, 
wykazali właśnie oni swą złą wolę pre- 
wadzenie podstępnej gry. 

Jednak- opinia wielu krajów i opinia 
dużej części narodu USA oczekiwała i 0- 
czekuje właściwego postawienia sprawy 
pokoju, tak jak to czyni ZSRR. 

Wyrazem opinii demokratycznej czę- 
ści społeczeństwa amerykańskiego stał 
się list ótwarty wielkiego męża stanu 
USA, Heńry Wallace'a do Generalissi- 
musa Stalina. 

Na wielce realną propozycję i konkret- 
ne zadania na przyszłość odpowiedział 
Stalin w dniu 18 bm. 

Wymiana wypowiedzi między Wal- 
laceem a Stalinem posada niewątpliwie 
wiekszą jeszcze wagę aniżeli poprzednio 
ogłoszone noty radziecka i amerykańska. 
Największe jej znaczenie polega właśnie 
na konkretyzacji zagadnień, na wskaza- 
niu tych elementów niepokoju, usuniecie 
których zapewnić potrafi bezpieczeństwo 
świata; likwidacja agresywnej polityki 
baz wojennych, niemieszanie się do spraw 
wewnętrznych innych państw, zakaz 
broni atomowej i redukcje zbrojeń, za- 
warcie traktatu pokojowego z Niemcami 
i Japonią itd. 

"Odpowiedź Stalina stanowi dalszy cios 
dla podżegaczy wojennych. dalsze ude- 
rzenie w siły antypostępowe i antydemo- 
kratyczne. : 

-Zarazem ijedgak odpowiedź Stalina po- 
siada daleko głebszy wvdźwiek Nie mó- 
wiąc już o sytuacji przedwyborczej w 
St. Zjednoczonych, na którą nie bez 
wpływu pozostaną wypowiedzi Walla- 
ce'a i Stalina „nie mówiąc już o dalszej 


W TCA 


pozbawiona została wszelkich atutów i 
przypartą do muru przez szczerą chęć 
pokoju ze strony ZSRR — odpowiedź 
Stalina unicestwiła w zarodku manewr 
Departamentu Stanu obliczony na odwle- 
czenie sprawy i próbujący na rzekomą 


„nieustępliwość radziecką przerzucić od- -> 
powiedzialność za obecny stan rzeczy. ` 


Nic też dziwnego, że opinia demokra- 
tvczna całego świata przyjęła wymianę 
listów Wallace — Stalin jako dalszy krok 


. w kierunku pokoju i potwierdziła raz je- 


szcze pokojowość polityki radzieckiej i 
wskazała drogę rozwiązania kryzysu. 

W sprawie wymiany listów Departa- 
ment Stanu. USA wydał wykrętne o- 
E=sadorenie, tłumaczac, że nieustępliwa 
postawa przedstawiciela ZSRR w spra- 
wąch kontroli energii atomowej i innych 
nie pozwała na  rozprężenie sytuacji, 
pomijając jednak milczeniem wniosek ra- 
dziecki w sprawie kontroli energii ato- 
mowej i zakazu używania broni atomo- 
wej, ograniczają się jedynie do przedsta- 
wienia stanowiska USA. - NTS 

"W -sprawie traktatu pokojowego z 
Niemcami, komunikat wyraża pogląd, że 
opozycja radzięcka wobec projektów. 
onracowanych przez Stany Zjednoczone, 
Wielką Brytanię i Francję, uniemożliwia 
zawarcie traktatu pokojowego z Niemca 
mi. B= 

Następnie komunikat powtarza wytycz 
ne polityki amerykańskiej w sprawie 
traktatu pokojowego z Japonią i problemu 
Korei, 

Na temat amerykańskich baz wojsko- 
wych komunikaty przyznając istnienie 
tych baz, usiłuje usprawiedliwić poliytkę 
Stanów Zjednoczonych uehwałą General- 
nego Zgromadzenia, przewidującą, że 
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terytorium członków ONZ jest dopusz- 
czalne, o ile dany rząd dobrowolnie i pu- 
blicznie wyrazi na to swą zgodę*. 

W końcu komuniakt stwierdza, że nie 
ma potrzeby odbywania specjalnych kon- 
ferencji na tem”t nrow człowieka, gdyż 
zagadnienie to jest już przedmiotem na- 
rad odpowiedniej Komisji ONZ. 

W związku z tym komunikatem De- 


partamentu Stanu USA o rozbieżnościach 


radziecko amerykańskich agencja Tass 
została upoważniona do opublikowania w 
sprawie stanowiska radzieckich kół kie- 
rowniczych komunikatu, w. którym przy- 
toczone są takie fakty, które przeczą 
twierdzeniom Departamentu Stanu i u- 
dowadniają jasno, że Rząd USA syste- 
matycznie narusza decyzje konferencji 
międynarodowych. I 

Komunikat Tass zawiera 11 punktów, 
które wyczerpują stanowisko ZSRR w 
sprawie pokoju. 


1. Redukcja zbrojeń. 

2. Zakaz broni atomowej. 

3. Zawarcie pokoju z Niemcami. 

4. Zawarcie pokoju z Japohią. 

5. Ewakuacja wojsk z Chin. " 

6. Ewakuacja wojsk z Korei, 

7. Respektowanie suwerenności naro- 
dów i nie mieszanię się w sprawy 
wewnętrzne innych krajów. 
Zniesienie baz wojskowych na tery- 
torium innych państw, ` 

9, Uregulowanie handlu międzynarodo 
wego na wzajemnie korzystnych 

" _ warunkach. 

Zorganizowanie pomocy gospodar- 

czej dla krajów zniszczonych wojną. 

Zapewnienie i ugruntowanie demo- 

kracji i wolności dęmokratycznych 

wę wszystkich krajach. 


11. 


Palestyna w ogn u walk 


Z chwiłą opuszczenia Palestyny przez 
wojska brytyjskie, proklamowane nowe 
państwo żydowskie — [Izrael na skutek 
fałszywej polityki angielskiej i. ci- 
chego podjudzania Arabów musi toczyć 
ciężkie wałki. Atakowane jest przez pań- 
stwa Ligi Arabskiej z Egiptem na czele. 
Sytuacja dla Żydów jest dosyć ciężka. 
Stawiają oni jednak zdecydowany i sku- 
teczny opór. u 

Sprawą Palestyny zajęła się Rada Bez- 
pieczeństwa ONZ, która wzywa walczą- 
cych do zawieszenia broni. 

W dniu 22.V Rada Bezpieczeństwa u- 
chwaliła rezolucję, wzywającą strony 
walczące w Pałestynie do zawieszenia 
broni w terminie 36-godzinnym od godzi- 
ny 4 rano dnia 23 maja. 

Zawieszenie broni miało więc wejść w 
życie o godzinię 4 po południu w ponie- 
działek 24 maja. 

Wniosek o uchwaleniu rezolucji w spra 
wie zawieszenia broni, wysunięty został 


* 


przez delegata Stanów Zjednoczonych 
Warren Austina, 

Stanowisko ZSRR w tei sprawie jest 
zgodne ze stanowiskiem USA. 

Arabowie nie zgodzili się na ten termin. 
Na naradzie przywódców państw arab- 
skich w Ammanie (stolica Transjordanii) 
zapadła decyzja zwrócenia się do Rady 
Bezpieczeństwa z prośbą o przedłużenie 
œ dalsze 36 godzin terminu ogłoszenia za- 
wieęszenia broni w Palestynie. 

Korespondent dyplomatyczny agencji 
Reutera stwierdza. powołując się na o- 
świadczenie rzecznika Foreign Office. że 
rząd brytyjski poprze w Radzie Bezpie- 


czeństwa ten wniosek państw arabskich, 


o ile zostanie on złożony. Wniosek ten 
został przez Radę przyjęty. 


Na tle kwestii polestyńskiej nastąpiło 


między Anglią a USA napięcie stosun- 
ków, jakiego nie było od trzech lat. 


Walki trwają nadal. Szczególnie zacię= 


te boje toczą się o Jerozolimę. 
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Kol. P. Maniek. 

Źle Kolego zrozumieliście nasz apel. 
Nie prosimy o artykuły krótkie, bo jak 
ktoś napisze sprawozdanie na 1 stronę 
w zeszycie, to po przerobieniu na druk 
w ogóle tego nie będzie prawie widać, 
ale prosimy o artykuły nie za długie, 
to znaczy nie przekraczające 4 stron 
w zeszycie. Wasz artykuł jest więc wy- 
raźnie za krótki, o poza tym jest już 
nieaktualny, bo przecież Wielkanoc 
dawno minęła i „święcone” też od 
„świętego czasu” skończyło się. Pro- 
ponujemy więc żebyście napisali coś 
aktualnego np. o Służbie Polsce, je- 
dności organizacji, czy współzawodnic= 

twie w rolnictwie. 


. Sprawę baraku przekazaliśmy wy- 

działowi „Odbudowy Wsi“ i mamy na- 
dzieję, że znajdzie się na Wasze kło- 
poty jakaś rada. 


Piszcie do nas częściej. 


Kol. Dańda Władysław (Kraków). 


Bardzo przepraszamy Kolegę, żeś- 
my tak niefortunnie przekręcili Wasze 
nazwisko i napisaliśmy Banda, ale tro- 
chę niewyraźnie podpisaliście się i to 
widocznie dlatego tak wyszło. Przy- 
ślijcie nam więcej swoich wierszy, cze- 
kamy. 

+ F 


Kol. K. Zariczny (Czarnochowice). 
Przypomnienie o ankiecie na „Nasz 
Dom Ludowy" przekazaliśmy wydzia« 
łowi „Odbudowy wsi", Pytacie, co zna- 
czy dokładnie powiedzenie „zupełnie 
niezłe wiersze”, czy są niezłe, czy są 
wcale niezłe”. Trocheście to sobie filo- 
zoficznie wykombinowali i trudno nam 


uchwycić różnicę między „niezłe, a 
wcale niezłe”. Według nas „zupełnie 
niezły” nie oznacza „nie jest zły cał- 
kowicie, czyli jesf trochę dobry“, ale 
„jest taki, że można go nazwać do- 
brym”. Pozdrawiamy Was serdecznie 
i prosimy o dalsze listy. 


Kol. F. Kołodyński. 

Nie macie jakoś szczęścia Kolego do 
drukowania swoich artykułów, można 
nawet powiedzieć, że prześladuje Was 
wyraźny pech. Wtedy, kiedy Wasz ar- 
tykuł o morwie białej (bardzo ładnie 
nawiasem mówiąc napisany) był aktu- 


alny nigdy nie mieliśmy tyle miejsca, 


żeby go móc wydrukować, teraz znów, 
kiedy jest trochę miejsca artykuł stra- 
cił już niestety aktualność i trzebaby 
znów czekać wiosny, żeby go umieścić 
w gazecie. Przykro nam, że i tym razem 
nie mogliśmy spełnić Waszego życze- 
nia, ale tak się jakoś właśnie złożyło. 
Nie chcielibyśmy zrywać z Wami kon- 
taktu, dlatego bardzo prosimy, żeby- 
ście napisali do nas. 


Pozdrawiamy Was serdecznie 


Uczniowie Szkoły w Gronowie. 


Temat Waszego artykułu mieści się 


w ramach Wychowania Społecznego 
dlatego, żeby nie powtarzać kilka razy 
tych samych rzeczy, nie drukujemy go. 
Musimy jednak wyrazić Wam uznanie, 
za solidne szczegółowe opracowanie i 
za ładny styl literacki. Czy nie ze- 


chcielibyście przysłać nam jakiego o- 


powiadania, albo nowelki? 


Spróbujcie. Pozdrawiamy Was ser- 
decznie. 
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Od Administracji 


Dnia 11.5.48 r. otrzymaliśmy wpłatę 
zł 200— nadane na poczcie Radzyń 
Podlaski. Na odcinku dosłownie: tytu- 
łem prenumeraty 1 egzem. „Wici”. 


Prosimy o podanie dokładnego adresu. 
Ślemy pozdrowienia. 

Koło Młodzieży Wiejskiej „Wici“ 
Załazy pow. Kozienice: Dosyłamy bras 
kujący nr. 13 „Wici”. 
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Skuza — Kumac (rzecz o Bartoszu Głowackim) « É 


Rytard — Ziemia (szt. scen. d 4 akt. pg. Placówki Prusa) 
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Skoneczny — Wierni ziemi , « 
Projekty zagród wiejskich. , Ą 
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Szczotka — Lament chłopów na Pany . 
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Typiak — Obowiązki i zadania gmin wiejskich e E 
Wieś i Państwo —' komplety za rok 1946 


Wasilewska — Ziemia w jarzmie . 


Wilbik —' Żywią i bronią (dramat w 8 odst.) 
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